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Pester Ćorresp. podaje z autentycznego źró­
dła oświadczenie, jakie p. Bitto złożył cesarzowi 
na posłuchania zaraz po przybyciu swojem do 
Wiednia d. 7. bm. rano. Posłuchanie trwało prze- 
asło godziną. Zapytany, jaka jest ogólua opinia 
eo do polityki, p. Bitto tak wyłożył swoje zdanie:
* .Rząd postępowaniem swojem wielce się 

przyczynił, że lżenie obecne jest tak trudne; 
jert przeciw niema wiele słusznych zarzutów, 
dlatego też musi być przygotowany na ataki w 
sejmie. Jożcić niepodobna było wymagać, aby 
rząd w "Sprawie, której rozstrzygnięcie Europie 
przysłnżało, z góry i bez ogródek wyjawił swoje 
zamiary, wszelako należało przecie otwarciej na­
pomknąć o krokach, jakichby polityka ewentu­
alnie wymagała; nie byłby wtedy w tak wyso­
kim stopniu prowokowany zarzut, że polityka 
wręcz się sprzeciwia zamanifestowanym inten­
cjom kraju.

„Mojem zdaniem, większość sejmu uwzględni 
fakta dokonane i niczego nie zarządzi, coby w 
ezembądź mogło narazić powagę monarchii na 
zewnątrz.8 Zarazem wskazał p. Bitto na sposo­
by, któreby według jego zdania były stosowne 
•  nawet konieczne, aby kraj się mógł uspokoić 
eo do ostatecznych celów polityki dotychczaso­
wych i nawet dać na nią swoje przyzwolenie.

Nie było wątpliwości, że p. Bitto nie bar­
dzo będzie oszczędzał gabinet Tiszy. który jego 
nie bardzo grzecznie wysadził z prezydentury 
gabinetu, — to też przypiął mu łatkę, zresztą 
woale słusznie n powodowaną, — ale też z za­
kończania widać, jak w danych razach, gdy idzie
0 istotny lab mniemany interes narodu, Węgrzy 
się za ręce trzymają. Wyjeźdź ijąc do Wiednia, 
miał Bitto długą konferencję z Tiszą i z Majb- 
Chem, i widzimy, że cesarzowi, pominąwszy ów 
przytyk na początku, który jednak mógł taksa- 
mo być wypływem ansy osobistej, jak i narady 
z innymi mężami stanu, p. Bitto zupełnie toaamo 
powiedział, eo Szlary, a według pewnych doniesień, 
to co Szlayy, oświadczyli cesarzowi także Sen 
nysy i Majlath; tylko stę jeszcze dalej posunął, 
zapewniając, już nie ogólnikowo jak Szlavy, że 
umiarkowani i spokojni ludzie, ale wprost, że 
większość sejmu uzna fakta .dokonane. Skończył 
zaś p. Bitto takaamo jak Szlayy, jako warunek 
tego uznania stawiąe wyjaśnienie „ostatecznych 
eułów" polityki, które jużsśmy wczoraj podnosili.

Są też całkiem pewne wiadomości, że tak 
jsk  Szlayy, tak też Sennyey i  Majlath oświad­
czyli cesarzowi, że tylko Tissa może sejmowi 
dać potrzebne wyjaśnienia, tj. że nikt inny nie 
może obecni* być ministrem-prezydentem jak 
Tisza. Ma też być Tissa pełen otuchy, że bądź 
ee bądź większość sejmu będzie miał po sobie. 
Nowe żywioły, które weszły do sejmu, o ile nie 
należą do skrajnej lewicy, są jedynie znane Ti 
asy, który je do sejmu wyforytował; a oraz jest 
Tisza mistrzem intrygi parlamentarnej.

Niemniej też pewnym siebie ma być An- 
drassy; nigdy nie był tak w łaskach u korony i 
tak pewnym jej przyzwolenia na wszystkie swo­
je kroki. Delegacyj też ma być zupełnie pewnym,
1 pragnie jak najrychlejszego ich zebrania się— 
tylko jnartwią go nienchronne przed wyborem 
delegacyj rozprawy w Radzie państwa i w sej- 
p ie węgierskim. Z tego powodn słychać, że ce­
lem jego jest zupełne usunięcie obecnego gabi­
netu przedlitawskiego, aby Rada państwa miała 
paed  ęobą gabinet nowy, któregoby nikt nie 
mógł pociągać do odpowiedzialności za to co się 
juz stało. Nie bardzo tema wierzyć można, gdyż 
oeatralizm przedlitawski opozycji koronie sta­
wiać nie może.

. Już też rozpoczęto kampanię dla ugłaskania 
opinii publicznej. Dotychczas przebąkiwano o 
redukcji armii okkapacyjnej, a teraz na serjo i 
szczegółowo donosi Pester Lloyd z d. 7. b. ».

„Wszelkie ogłaszane dotąd szczegóły co do 
powrotu wojsk z Bośnii i Hercegowiny polegają 
tylko na domysłach, gdyż najwyższego zatwier­
dzenia odnośnych rozporządzeń ministerstwa woj' 
ny dopiero dziś lnb jutro spodziewać się można. 
Jeszcze dwa czy trzy dni temu zachodziły ważne 
różnice między projektem dęmobilizacyjnym mi­
nisterstwa wojny, na podstawienie wniosków ko 
mendy armii U. wypracowanym, a życzeniami 
ministerstwa spraw zagranicznych.

„Komenda armii H. wnosiła: Komenda ar­
mii JL z  główną kwaterą w Sarajewie, tudzież 
jeneralna komenda armii w Brodzie pozostają 
nadal czynnemi; landwera, która W pole wyra 
szyła, będzie -natychmiast zdemobilizowaną a 
żołnierza laadwery otrzymają urlop; z 11 dywi- 
zyj, które stoją w Bośaii i Hercegowinie, pięć 
zostaną jeszcze w toku października odwołane i 
na normalną stopę pokojową po wrócone, tak że 
aa zupełnej stopie wojennej pozostałoby tylko 
pięć dywizyj w Bośnii a jedna w Hercegowinie; 
od jd 16. bm. ustałyby dodatki polowe, i dawa­
ne by były tylko należytości pogotowiowe. Mini­
sterstwo spraw zagranicznych żąda jeszcze wię­
kszej demobilizacji. Dziś jutro zapadnie de 
eyzja.“

Słychać, że w końcu bieżącego tygodnia 
Tisza z kilkoma kolegami przybędzie do Wie 
dnia, aby być tam podczas konferowania cesarza 
ze znakomitościami.parlamentarnemi, tudzież a- 
by brać udział w naradach, dotyczących mowy 
tronowej, preliminarza budżetowego, tudzież spo­
sobu pokrycia dalszych kosztów okknpacyjnych

Sprawy sejmowe*
v.

Ważny wniosek postawił wczoraj poseł hr. 
itołąjewski w sejmie.

Dawniej gminy płaciły za swych ubogich, 
leczonych w szpitalach krajowych, koszta lecze­
nia i utrzymania.

Sejm później zniżył tę opłatę do połowy i 
tylko połowę kosztów leczenia i utrzymania o- 
płacały gminy za swych ubogich.

Przed dwoma laty sejm zniósł i tę zniżoną 
opłatę i postanowił, iż koszta za leczenie ubo­
gich ponosić będzie fundusz krajowy.

A to zniżanie a potem zupełne zniesienie 
kosztów leczenia ubogich spowodowane było głó­
wnie względami humanitarnemu Gmiuy, aby nie 
płacić tych kosztów, nie odsyłały wcale ubogich 
chorych do szpitalów, zostawiając ich na opa­
trzność boską. Marła więc wielka liczba ubogich 
ludzi, nie doznając opieki lekarskiej.

Tymczasem zupełne zniesienie opłaty od u- 
bogich chorych sprawiło, iż liczba ubogich cho­
rych w szpitalach się podwoiła, a zuikli pra 
wie zupełnie chorzy, opłacający za siebie koszta 
leczenia i utrzymania.

Sejm przez wzgląd na zniesienie opłat od 
ubogich podwyższył rubrykę wydatków o tę 
kwotę, którą dotąd gminy zwracały funduszowi 
krajowemu za swych ubogich, a nawet o więcej, 
t. j. podwyższył do sumy 190.000 złr.

A. tymczasem przy końcu pierwszego roku, 
t. j. r. 1877 okazało się, iż fundusz krajowy mu 
siał wydać na leczenie ubogich w szpitalach 
kwotę 420.000. W bieżącym rokn kwota ta bę­
dzie jeszcze większa a sejm przeszłoroczuy, nie 
wiedząc jeszcze o rezultacie z r. 1877, znowu 
tylko 190 tysięcy złr. wstawił w budżet na rok 
1878.

Tym sposobem wydatek z funduszu krajo 
wego na szpitale, wydatek nie produkcyjny, lecz 
humanitarny, pożera trzecią czjść całego bud­
żetu, drogi drugą trzecią część, na wszystkie 
więc inne potrzeby kraju pozostaje tylko trzecia 
część całego dochodu krajowego.

Zkądże to pochodzi, iż wydatek na leczenie 
ubogich doszedł do tak wysokiej sumy?

Najpierw każda gmina, gdy tylko jaki ubo­
gi zaniemoże, zaraz odsyła go do szpitala, aby 
go nie potrzebowała karmić. Nawet nieuleczal­
nych pozbywa się na czas jakiś tym sposobem.

Lecz jeszcze ta jedna przyczyna nie spro­
wadziłaby tak wielkiego obciążenia budżetu kra­
jowego. Są jeszcze nierównie ważniejsze.

Aby chorego jako ubogiego na koszt kraju 
przyjąć do szpitala, musi mu zwierzchność gmin 
na wystawić świadectwo ubóstwa. Tymczasem 
zwierzchności gminne wiedząc te raz , że za 
swych ubogich, leczonych w szpitalu, już teraz 
nic nie płaci gmina, każdemu, kto się zgłosi, 
wystawiają zaświadczenie ubóstwa. Z nitłl wtge 
tym sposobem chorzy, opłacający za siebie le­
czenie w szpitalach, a wszyscy prawie leczą się 
na koszt krajowy. Nikt się o to nie troszczy, 
czy oddany do szpitala nie mógł sam, lub czy 
nie mogłaby jego rodzina, jego służbodawca pła­
cić. Wydziały powiatowe w to nie wglądają, a 
tylko jedno starostwo znalazło się, co w kilka 
wypadkach zwróciło uwagę Wydziału krajowego, 
i  zamożnym włościanom zwierzchności gminne 
powydawały świadectwa ubóstwa i ci leczą się 
w szpitalach na koszt krajowy.

A niema sposobu zapobiedz tym naduży­
ciom, które tak obciążają budżet krajowy, bo 
każdej zwierzchności przyjemnie jest świadczyć 
dobrodziejstwa kosztem innych, a mianowicie 
"anduszn publicznego. Cóż dopiero powiedzieć o 
naszych gminach wiejskich? Dawniej zwierzchno 
ści i prawdziwie ubogim, jeźli nie byli bez 
wszelkich zgoła środków żebrakami, odmawiały 
świadectw ubóstwa, gdy szli do szpitala. Teraz 
nikt sobie szkrupułu nie robi w zwalaniu kosz 
tów na kraj.

Rozmyślano o środkach, jakby temu zapo 
tiedz, i nie wynaleziono żadnego innego, jak po­
wrót do dawnego stanu, ażeby gminy obowiązane 
były chociaż w małej części przyczyniać się do 
kosztów leczenia swych ubogich. Wtedy zwierz 
chności gminne nie będą łatwo i nieubogim wy­
stawiać świadectw ubóstwa.

I ta  intencja podyktowała hr. Gólejewskiemu 
projekt ustawy, mającej obowiązywać gminy 
do zwracania funduszowi krajowemu przynaj 
mniej c z w a r t e j  c z ę ś c i  kosztów leczenia 
ubogich.

Ale jest jeszcze trzecia przyczyna, iż budże 
szpitalny rośnie z każdym rokiem- Wydział kra­
jowy i sejm starają się bardzo usilnie o podnie 
sienie jzpitali, lepsze ich urządzenie, lepsze u- 
trzymanie i t. d. A za wzór bid ą sobie szpi­
tale krajów zachodnich, bogatych. Tym sposobem 
koszta leczenia jednego chorego doszły już dzien­
nie do jednego złr ! Nam się zdaje, że kraj nasz 
ubogi nie może dążyć do zrównania się w urzą­
dzaniu i utrzymaniu szpitali publicznych z kra­
jami zasobnemi, i powinien powstrzymywać swó. 
szlachetny zapał w tym względzie i zastosował 
i urządzenie szpitalów do stanu majątkowego 
kraju.

Korespondencje „Gaz. Nar. “
Rzym  d. 5. października.

Polityka włoska znajduje się w fazie prze 
silenia, a  kłopoty wewnętrzne mieszają się z ze­
wnętrznemu dla większego zawikłania sytuacji. 
Gabinet p. Cairolego, zagrożony interpelacjami 
odnośnemi do jego postępowania w domu i za 
granicą, nsiłuje przeciągnąć ną swoją stronę dy­
sydentów lewicy więcej mu nierównie dokucza­
jących jak prawdziwa opozycja, prawica. Zdjąw- 
szy tedy pychę z serca poczynił pierwsze kroki 
do swoich przeciwników, którymi przyszedłszy 
do władzy tak gardził i tak bntnie im się sta 
wił. Dziś z ugrzecznieniem, pokornie i niemal 
błagająco woła o pomoc do p. Depretisa, Cris- 
piego i innych, i ofiaruje różne ustępstwa tym, 
Łtórych obalił, ofiaruje im tranzakcję i przy­
mierze. Wstąpiono w bardzo żwawe układy tak 
w Rzymie jako i w Neapolu i Sycylji, gdzie prze­
bywa cały zastęp tych południowców, którzy w 
skrajności się tylko lubują, gotowi zawsze ka­
żdemu oponować li tylko dla opozycji, a prze- 
dewszystkiem sposobem niektórych waszych gali­
cyjskich obywateli myślą o zarabiania na kole­
jach żelaznych i spekulacji w polityce... Wpra­
wdzie Włosi mają już ojczyznę i dlatego u nich

parlamentarne ułomności nie rażą tak jak u n ;S 
nie oburzają tak dalece.... Tu przynajmniej 

dedy poseł wchodzi w tranzakcję z przeciw nem 
stronnictwem lub z konserwatystami, to ma przed 
sobą prawdziwych zachowawców, a nie konser­
watorstwo niewoli, a kiędy się sprzedaje, to 
własnemu rządowi a nie cudzemu.... Djsydenei 
znacznio się zbliżyli do ministerstwa, i zgoda 
jardzo się już prawdopodobną stała na tych za­

sadach, że ministerstwo się Zmodyfikuje, że sta­
nie się czystym przedstawicielom lewicy, że na- 
eciałości prawicy i konserwatyzmu zostacą z 
niego usunięte, i że dwie lub trzy toki oddane 
będą dotychczasowym dysydentom. lane liczue 
podobno jeszcze punkta zostają do ułożenia, ale 
ua mocy wspomnionych bardzo być może, iż pp 
Corti, minister spraw zagranicznych, i BrOzzo 
minister wojny, wystąpią z łgabinetn, i że miej 
sec ich zajmą radykalniejsi ludzie. Wiadomo bo­
wiem, iż hr. Corti i jeaerął Bruzzo należą do 
irawicy, i że wzięto ich dó składu ministerstwa 
w chwili kiedy król s ię ' lękał, aby p. CairoM 
rzeczypospolitej nie ogłosił. Dziś już snąć tc 
obawy minęły zupełnie kiedy gabinet ma się skła­
dać z samych członków lowiey. Tym sposo- em 
trndno już wierzyć, aby teka hr. Cortego oł- 
daua była p. Nigrze. Teka zaś nowo przywró 
conego ministerstwa rolnictwa i handlu ofiiro- 
waua jest p. Depretisowi, klóry je sam zniósł w 
grndnin. Są to sprzeczności, których teraźniejsi 
mężowie stanu nie lękają się.

P. Cairoli, który wrócił już do Rzymu i tę 
ostatnią tekę tymczasowo piastuje, wyjedzie d. 
13. do Pawii, gdzie 15. bm. będzie miał do wy­
borców mowę streszczającą program jego mini 
storjalny, o którym niewiele dotąd wiadomo, cho­
ciaż gabinet p. Cairolego od siedmiu już miesię­
cy rządzi krajem. Osobliwie polityka zagraniczna 
nie miała dotąd żadnego jasno wytkniętego p o- 
gramu, co najlepiej pokazało się na kongresie, i 
była jak dantejska nawa:

Nave 8tnza nocchiero in gran ttmpesta.— Ztąd 
to osamotnienie, które spowodowało w tyeh dniach 
umyślne posiedzenie rady ministrów, albowiem 
dyplomatyczne raporta ze wszystkich stron otrzy­
mane przekonały rząd, żą w tej chwili niema 
ani jednego sprzymierzeńca. Stan ten niebawem 
zmienić się może, ale teraz istnieje, i nie jest 
bynajmniej wynikiem polityki Leona X n i i l i s ta  
jego do kardynała Niny, przeto, iż teraźniejszy 
papież więcej daleko myśli o zbawienia dusz jak
0 polityce, i o powiększeniu owczarni Chrystuso­
wej, jak o wiązaniu politycznych przymierzy, a 
wszystko co bredzą w tym przedmiocie włoskie
1 zagraniczne dzienniki w&Ue nie znające zna 
kemiłegó tega paplęinf Tfa^ą&js&j-fiiema p o ­
stawy.

Dwuznaczna polityka Włoch, branie z po­
czątku na serjo pansl&wist^cznego mchu, uwa­
żanie go za prawdziwy rucn narodowy, a potem 
zapóźne upamiętanis się, zniechęciły wszystkich 
i sprawiły osamotnienie dzisiejsze. Włochy prze- 
rachowały się także widocznie na Bismarkn, i 
zawiodły się npatrnjąc ideał liberalizmu i wszel­
kiej doskonałości w Niemczech. — Dziś za te 
wszystkie błędy odpokutować potrzeba i o ry­
chłej pomyśleć poprawie, zanim doprowadzą do 
niepowetowanych klęsk. Rząd włoski szuka po­
rozumienia z Francją, ale sprawa tnnetańska 
obudziła przeciw niema podejrzliwość wersal­
skiego gabinetu, i dotąd do przymierza przyjść 
nie mogło. Trudno przewidzieć czy będzie szczę­
śliwszy z Austrją.

Włochy nie myślą wcale o zaczepkach, jak 
to dzienniki wiedeńskie całkiem fantastycznie n 
trzymują; jeżeli nawet skrajne stronnictwo my 
ślało krótko o wywołaniu powstania nad Adrja 
tykiem, to zaniechało całkiem tego z&miard. 
Dziś Włochy czują, że im własne bezpieczeństwo 
nakaznje utrzymania Austrji jako grobli przeciw 
niemieckiej i moskiewskiej powodzi, ale tzują 
przytem, że tak dobrze dla nich jak dla Pola 
ków, punkt oparcia i przyszłość znajduje się mniej 
w YViedniu jak w Peszcie. Jeżeli dotąd między 
Włochami a Aastrją nie przyszłe do porozumie 
nia i przymierza przeciw Moskwie, wiuien temu 
gabinet hr. Andrassego, a dzienniki wiedeńskie 
zamiast wymyślać ciągłe rokowania i sojusz mię 
dzy Włochami a Moskwą, powinnyby się w pier 
si nderzyć, bo one same i ci, którzy przc-z nie 
przemawiają, najmiększą mają w tym względzie 
odpowiedzialność, a gdyby kiedykolwiek między 
Włochami a Moskalami przyszło w rzeczy samej 
do poroznmienia, swoim chlebodawcom powinni' 
by to przypisywać. La Bi/orma, organ dysyden­
tów lewicy, którzy teraz wracają do władzy, i 
wyrocznia pp. Depretisa i Crispiego (który na­
wiasowo mówiąc bardzo zmienił teraz na dobre 
swój sąd polityczny), a przeto niemałą powagę i 
doniosłość mająca, zawiera w dzisiejszym swoim 
numerze korespondencję wiedeńską będącą oczy­
wiście komunikatem grona co niedawno jeszcze 
rządziło krajem, a obecnie podaje już rękę gabi­
netowi p. Cairolego i zlewa się z nim. Kore­
spondencja ta potwierdza w znpełności to, co 
dotąd wam donosiłem dla sprostowania opinii 
polskiej, i zawiera ważne dane przeciwko wy­
mysłom półnrzędowców anstrjackich usiłujących 
ją wypaczyć i sfałszować, przeciwko przyszłym 
kłamstwom organa stańczyków, który na skinie 
nie z Wiednia nie zaniedba zapewne przedstaw 
wiać polityki włoskiej w najniewłaściwszem 
świetle, byle tylko ntrzymać porozumienie mię 
dzy Wiedniem a PetersDurgiem.

Otóż la Biforma, przytoczywszy ministerial­
ny telegram z Graca, zawarty w nr. 5.063 Neue 
fr . Prtsae, i zręcznie wmawiający w mieszkań­
ców anstrjackiego cesarstwa, iż istnieje tajna u- 
mowa między Rzymem a Petersburgiem na szko­
dę Austrji, dodaje:

„Zapewne, iż dla ludzi politycznych tak 
śmieszna insynuacja nie ma wartości; ale ogło­
szono ją na to, aby podziałać na tłumy ludności 
cesarstwa, które dając jej wiarę, ostygną może 
trochę w gniewie, zapalającym się teraz wszę­
dzie przeciw hr. Andrassemn. Niech jednak wie 
hr. Andrassy, iż już pod ministerstwem Minghet- 
tego Włochy odrzuciły były grzecznie wszystkie 
hojne ofiarowania Moskwy, że potem s prawdzi­
wie przyjacielską rzetelnością zachowywały się 
względem Anstrji, i że między życzeniami n i e- 
o d k u p i o n e j  I t a  l i  i, w których tkwi raczej 
uczucie własnego bezpieczeństwa, jak myśl roz­

szerzenia się i podboju, a tajną ugodą uknutą 
przez Włochy przeciwko swojej sąsiadce, zacho­
dzi ogromna różnica, ta sama, która istnieje 
między prawem a przywłaszczeniem. Włochy ni­
gdy nie kłamały, a od kiedy się uwolniły od ob­
cego panowania, i od potrzeby spiskowania, za­
wsze toczyły porządną i otwartą wojnę w chwi­
lach walki.

„Ale jest jeszcze coś ważniejszego. Wiadomo 
bardzo dobrze, iż w kwietniu 1876 za pierw­
szego ministerstwa Depretisa, gabinet rzymski 
używając zacnego patrjoty, mającego stosunki w 
Wiednia, upoważnił- go do oznajmienia tutejsze­
mu ministerstwu (korespondencja niby z Wiednia 
j ocbodzi) spraw zagranicznych, na drodze przy­
jacielskiej i poufnej, że  r z ą d  w ł o s k i  ż ą d a  
g o r ą c o  u ł o ż y ć  entente seęrete z r z  e m 
a n s t r j a c k i m  o d n o ś n i e  do p o s t ę p o -  
w a n i a w z g l ę  d e m M o s k w y .

„Ponieważ Andrassego nie było podówczas 
we Wiedniu, npoważniona osoba miała rozmowę 
z naczelnikiem wydziału, który dziś jest mini­
strem. Ten, zamiast przyjąć z_zajęciem podobną 
komunikację, wystąpił z różnemi przymówk&mi 
do możliwych projektów sprostowania granjc i 
pogroził wojną, mówiąc: „Niech mają się na o- 
strożności ci wasi panowie ze stronnictwa czy­
nu, którzy są u władzy, albowiem n nas stron­
nictwo wojskowe myśli zawsze z żalem o utracie 
czworoboku.

„Patrjota włoski prosił pana radcę, aby się 
uspokoił, dodając, że Włochom byłoby bardzo 
przykro, gdyby ich przyjacielskie zamiary nie 
były należycie ocenione, ale że były dalekie od 
tego, tak dobrze aby żebrać pomocy jakoteż się 
lękać jakiegobądź niespodzianego wypadku. Je ­
dnak pan radca powinien się był przeświadczyć, 
że włoskie stronnictwo czynu jest prawdziwem 
stronnictwem zachowawczem, albowiem ono to 
przez ciąg lat 40 czyniło największe ofiary, aże­
by Włochy doprowadzić do niepodległości, i 
nie może przeto po szalonemu zniszczyć teraz 
własnego dzieła.

„Te ostatnie słowa miały wówczas wielkie 
znaczenie, ponieważ lewica parlamentarna wło­
ska została była odmalowana za granicą przez 
rząd, który prowadził, kulejąc i chwiejąc się, losy 
Włoch aż do 18. marca 1876 r., jako sekta nie­
spokojnych rewolucjonistów, złoczyńców i ludzi 
najgorszej wiary.

„Ale wracając do mniemanej ugody między 
Moskwą a Włochami, o której wspomina An­
drassy w ważnym komunikacie z Gracu, przy­
puściwszy nawet, że w polityce powinna trzymać 
górę zasada: »każdy dla siebie a Bóg dla wszyst- 
lincfr^-to przeetsż sksitó eł»d*iio i fcpnhiaiMjiti 
na którą Bismark nie mógł zostać obojętnym, 
kombinacja taka potrzebowałaby przedewszyst- 
kiem przyzwolenia Bism&rka. Owoż on właśnie 
dla stanowiska swego wobec Francji, potrzebu­
je Austrji i jej istnienia.

„Chce jednak osłabić Austrję; a dla onie- 
możebnienia przymierza austro-francuzkiego wplą­
tał Andrassego w politykę wschodnią, która wy­
cieńczy i osłabi cesarstwo Habsburgów.

„Wówczas zaś kiedy nastąpi nowe starcie 
bądź między Austrją a Moskwą, bądź między 
Aastrją a Turcją, bądź wreszcie między Włocha­
mi a Anstrją, Bismark się pokaże w chwili, gdy 
ta ostatnia będzie zmuszona żądać pomocy Nie­
miec.

„Wtedy Bismark rzecze: „Chcę ciebie nra- 
tować, ale ty musisz wstąpić do związku poli­
tycznego i cłowego niemieckiego!“

„Tym sposobem Niemcy zapewnią sobie so­
lidarność Austrji dla interesów niemieckich a 
podobieństwo przymierza austro-francHzkiego bę­
dzie na zawsze wyklnczone; cesai stwo zaś an- 
stro-węgierskie stanie na równi z Bawarją, Sak­
sonią itd., pod berłem Hohenzollernów *

Kiedy pp. Depretis i Crispi tak  się wyra­
żają — można im zaiste wierzyć.

Zresztą gabinet Depretisa ofiarował był 
także zaczepno-odporne przymierze hr. Andras- 
semu przez zacnego bardzo Polaka niemieckie 
nazwisko noszącego a przebywającego często we 
Włoszech. — Odpowiedziano wymijająco.

Sejm galicyjski.
Posiedzenie XIV. d. 8. października.

(Dokończenie).
Ośm godzin posiedzenia i rozprawy nie za 

łatwiło wczoraj jeszcze wniosków komisji po­
życzkowej. Od dziennika, który ma tylko trzv 
kolumny do rozporządzenia, trndno wymagać, 
aby dosłowną treść podawał przemówień, musiał­
by na to nie trzy ale 20 kolumn poświęcić. Bę­
dziemy się tedy starać, w ścisłem streszczenia 
dać obraz tej dysknsji.

B i l i ń s k i  L. Pierwotnie miałem zamiar 
wystąpić z wnioskiem przejścia do porządku 
dziennego nad wnioskami komisji, bo nieporów­
nanie niżej stoją od projektu Wydziału, w któ­
rym jest myśl wielka, mająca być wielkiemi 
przeprowadzona środkami. Komisja zaś radaby 
zbyć sprawę jak najtańszym kosztem, vt al\quot 
factum e8se videatur (aby się zdawało, że coś 
zrobiono). Wydział krajowy podniósł myśl wielką 
pomocy publicznej, której komisja się wyrzeka, 
jak gdyby pomoc pnbliczna a socjalizm było je­
dno i to samo. Tymczasem myśl państwowa jest 
nierozerwalnie związaną z ideą państwową, na­
rodową i administracyjną w ogóle. Absolutne 
stawanie na stanowisku pomocy własnej nie do­
zwalałoby nam nchwalać nic ani na drogi, ani 
na szpitale ani na szkoły. Każdy jeżdżący mu­
siałby sam budować i utrzymywać drogi, każdy 
chory sam się leczjć, każdy mający dzieci sam 
utrzymywać guwernerów dla nich. Idea pomocy 
publicznej wyrasta z pojęcia,  ̂ że naród to rodzi­
na, której cierpienia pojedyńczych członków nie 
mogą być obojętne, bez względu czy ci członko­
wie są zamożni lnb mniej zamożni. W tym osta­
tnim wypadkn styka się tn idea z kwestją spo­
łeczną, i Wydział krajowy zasłużył się, zabiera­
jąc się z odwagą cywilną do rozwiązania jej joż 
teraz, podczas kiedy na Zachodzie pomyślano o 
tern dopiero wtedy, gdy stała się piekącą. Sta­
liśmy się pod tym względem wzorem dla innych 
prowincji Austrji. Mimo to nie podejmuję wnio­

sku Wydziału krajowego, bo uważam że środki, 
jakie proponuje, nie całkiem są stosowne, osobli­
wie co do niektórych organów. Za takie niesto­
sowne organa uważam kasy pożyczkowe powia­
towe. Do kwestji społecznej należy przystępywać 
z pewnym zasobem konserwatyzmu i prżede- 
wszystkiem wspierać to, co się rozwija i co ma 
zdolność do tego.

Tymczasem Wydział krajowy kładzie To­
warzystwa zaliczkowe na drugim a nawet na 
trzecim planie. Instytucji, które w kilku latach 
doszły do liczby 95 w krają, i w ostatnim rokn 
rozpożyczyły 13 milionów gnid., nie należy igno­
rować. Owszem na nich należy oprzeć reformę. 
Przeciwko kasom pożyczkowym, zaprojektowa­
nym przed parą laty przez p. Zyblikiewieza, 
oświadczyły &§ ankiety; Wydziałom powiato­
wym trudno sĄ zajmować takimi rzeczami, bo 
nie mają sił po tema. Dragim powodem dlaoze- 
go nie podnoszę projóktu Wydziału, jest sposób 
zaciągnięcia 5-milionowej pożyczki — sposób na 
wzór pożyczki głodowej. Musiałaby oiia być 
zbyt drogą dla ewentualnych dłnżników, gdyż 
przynajmniej 10*/, musieliby oni płacić. Kraj zaś 
nie miałby żadnej pewności że odbierze fundu­
sze rozpożyczone. Dowodem słuszności tej o- 
bawy jest znana pożyczka pokrachowa. Kraj 
byłby narażony na straty. Pomoc publiczna jest 
wprawdzie czynnikiem zupełnie równouprawnio­
nym z pomocą własną, ale powinna stale fun­
kcjonować, a krają nie narażać na straty. Nad 
wnioskami komisji nie stawiam wniośkn przej­
ścia do porządku dziennego, ponieważ dla klas 
biedniejszych mnsimy coś zrobić. Kapitały są 
w kraju niemałe. Świadczą o tern bilanse ban­
ków tutejszych, wykazujące ogrom sum składa­
nych na conto corrente lub na asygnaty. Gdy­
byśmy mieli instytucję krajową, posiadająca aa- 
ufanie, natenczas wkładki te zwróciłyby się do 
niej. Nadto Wydział krajowy mógłby tam loko­
wać wszelkie rozporządz&łne fundusze, i wtedy 
byłoby dość środków na ratowanie ludn od li­
chwy. Mamy przykłady takich instytucji w Szko­
cji, Anglii i Niemczech, gdzie każda reszta ka­
sowa jest fruktyfikowaną, i ztąd pochodzi tam 
niskość stopy procentowej.

Co do sposobu rozpożycz&nia, to komisja 
tworzy podwójny aparat, raz bezpośrednio ma 
Wydział krajowy dawać Towarzystwom aalicako- 
wym i powiatowym kasom oszczędności, a po- 
wtóre Wydziały powiatowe mają tym samym or­
ganom dawać z dodatkiem kas pożyczkowych po­
wiatowych. Przeciwko tym ostatnim już się o- 
świadczyłem. Subwencjonowanie kas oszczędno­
ści wydaje mi się dziwnem, chyba ie  chodzi Łyl- 

,ni«* na TrynadM
nagłego przemienia, ale na to me potrzeba po­
mocy publicznej, ani nadstawiania kredytu kra- 
jn. Co do Towarzystw zaliczkowych nareszcie, to 
mimo całego szacunku Ola ich doniosłości i war­
tości, należy rozróżniać pomiędzy niemi pod 
względem pożyteczności. U niektórych wysokość 
dywidend dochodzi do 14*/,„•/«, a procentu, jaki 
wymagają do 16 pr. Takich instytucyj pożyte* 
czaęmi nazwać nie można. Zastrzegam sobie te­
dy poprawkę eo do tego, którym stowarzysze­
niom należy udzielać pomocy kraju, tj. tym, któ­
re tylko 9 pr. wymagają. Komisja proponuje re- 
zolncję, aby Wydział krajowy abadął warunki 
założenia banka krajowego, i zdał sprawę. Nie 
pojmuję celu tej instytucji centralnej, nad którą 
zresztą już się zastanawiano w Wydziale kra­
jowym, i dziwi mnie, w jaki sposób ta central­
na instytneja kredytowa miałaby funkcjonować 
obok projektowanego krajowego bankn hipote­
cznego, za którym oświadczyła się już ankieta 
jedna w Wydziale krajowym. Jestem tedy za tern, 
aby na najbliższej sesji przedłożono projekt ta­
kiego banku, opartego na prawie wydawania l i­
stów zastawnych (a nie obligacyj), któryby przyj­
mował wkładki, i lokował reszty kasowe fundu­
szów Wydziałn krajowego, a miał kredyt rolni­
czy i kredyt dla stowarzyszeń na oku.

Przy tej sposobności wspomniał także mów­
ca o Bankn Włościańskim, przyznając mu zale­
ty w zasadach, ale zarzucając wadliwości w ad­
ministracji, a mianowicie ciężkość a nawet licho­
tę, tak że reform nie można przeprowadzić, i W 
skutek tego instytneja pożyteczna nabiera złej 
reputacji w kraju.

G r o s .  Mamy przed sobą projekt pożyczki 
pół-milionowej na ratowanie ludności od lichwy- 
Lecz gdybyśmy wystąpili z nią na targ pienię­
żny, tobyśmy się spotkali tam z ludźmi, Którij 
by pozazdrośeili krajowi, iż cel tak wielki za­
mierza opędzić tak małą sumą, a zarazem dzi­
wili, że drobnostki tej u siebie znaleźć nie mo­
że, lecz musi się udawać do obcych. Oto pano­
wie sprzeczność! Lecz nadto w całym projekcie 
komisji przebija połowiczność. Z jednej strony 
bowiem komisja okrutny wstręt manifestuje przed 
pomacą publiczną, a z drogiej strony przystaje 
na nią. Do rzędu nprawnionych zaś na pobór 
pomocy wciąga także kasy powiatowe, pożycz­
kowe, o których mówi, że ich w kraju jest je­
szcze tylko 12, i że ich wartości ocenić nie mo­
żna. Nadto sumę wzmiankowaną projekt komiąjł 
rozdrabnia na mnóstwo instytucyj, jak gdyby się 
miała stać owym chlebem ewangelijnym, którym 
obdzielić można tysiące głodnych. Co gorsza, po­
życzka projektowana pomnoży liczbę tych poży­
czek, które sejm już nieraz na lada odgłos nę­
dzy wotował, i z trudnością tylko realizował, ba 
nawet nie mógł w całości zrealizować. UtrndnU 
ona na przyszłość zaciąganie ewentualnych po­
życzek. W rezolucji do rządn mamy prosić, aby 
zezwolono na lokację funduszów pnblicznych w 
obligacjach tej pożyczki. Czy istotnie komisja 
chce nrządzić emisję zamiast poprostn zaciągnąć 
pożyczkę w formie bieżącej ? Bądźcie panowie 
pewni, że obligacyj tej pożyczki pół-milionowej 
nikt nie weźmie, a jeżeli weźmie, to po cenie 
bardzo nizkiej. Któż w takich drobiazgowych 
kwotach urządza emisję, i to nawet bez żadnego 
planu umorzenia ? Obligacje tej pożyczki będą 
miały chyba archeologiczną kiedyś wartość, iż 
razu jednego istniała w Austrji pożyczka krajo­
wa, emitowana w kwocie 500.000 słr. Otóż na­
leżałoby się nam zastanowić i namyśleć nad tem, 
czy dla drobiazgu wypada narażać kredyt krajo. 
Dwie są drogi: albo coś w całości naprawiać, 
albo cząstkowo. Do pierwszej operacji nie wiele 
możności w teraźniejszych stosunkach, co do dra-
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tej, nastręczają rezolucje komisji pewne szanse,' 

i dlatego jestem za przejściem do po^ądkn dzien­
nego nad projektem ustawy, a wzięciem pod o- 
brady rezolucji.

S k a ł k o w s k i  dowodzi, że komisja swym 
projektem właśnie objęła całość systemu. Zasłu­
gą jej jest wypowiedzenie zasady, i i  kraj nie 
może obojętnie patrzeć, jak całe warstwy społe­
czeństwa podupadają Organizacja stosunków kre­
dytowych jest obowiązkiem państwa, a jeżeli to 
nie pełni tego obowiązku, natenczas obowiązek 
spada na kraj. Otóż co do tego musi zachodzić 
wybór środków. Tą mówca daje historyczny o- 
bra> rozwoju instytucji mających na celu kredyt 
włościański i w ogóle drobny, i przychodzi do 
reznltatu, że pomoc krajowa najskuteczniej po­
działa, jeŻ9li się zwróci do popierania rozwoju 
Towarzystw zaliczkowych, które mogłyby być 
odpowiednio osobliwie co do ąrdynacji wyborczej 
zref rmowana. Pożyczkowe kasy gminne i po 
wiatowe są bez przyszłości i zupełnie zwich­
nięte.

Ks. K a c z a ł a  zarzucając mowcom poprze­
dnim, iż rozprawiali więcej o naturze kredytu, 
zastanawia się nad faktycznem położeniem kra­
ju, i kreśli je w barwach tak czarnych, że kto 
wie ezy pomoc me przychodzi za późno. Dlatego 
wyraża wdzięczność Wydziałowi krajowemu za 
inicjatywę, wnioski komisji uważa za niedo­
stateczne i zapowiada podniesienie projektu Wy­
działu krajowego o zaciągnięciu 5 -milionowej po­
życzki, proponując, aby takowe wzięto za pod­
stawę do obrad szczegółowych.

P. M ę c i ń s k i zapytuje Wydziału krajo­
wego, czy przypadkiem podobnie jak w sprawie 
kópytkowego, nie zawarł jakiego kompromisn a  
komisją?

P. W e r e s z c z y ń s k i  odpowiada, że nie, 
ale zamierza przy specjalnej rozprawie ratować 
ze swojego projekta co będzie mógł.

G o l d m a n .  Zdaniem mojem komisja pożycz­
kowa a Wydział krajowy rozchodzą się w zasa­
dniczych rzeczach, a szczególnie w zapatrywania 
swojem na lichwę. Wydział krajowy uważa ją 
za klęskę elementarną, jak ogień i powódź. Pro- 
pounje tedy pomoc krają, pomoc doraźaą, ale je­
dnorazową. Komisja inaczej. Jest ona zdania, że 
należy wniknąć głębiej w natnrę rzeczy.

Pizychodzi ona do przekonania, że lichwa 
jest tylko wynikiem anormalnych stosunków i 
przewrotów ekonomicznych, a więc nie wystar­
czy jednorazowa pomoc, ale trzeba usunąć przy­
czyny i stworzyć źródła kredytn, w którychby 
społeczeństwo mogło zaspokajać swoje potrzeby.

Wydział krajowy choć niewyraźnie, powiada, 
że chce nsnnąć to pomocą kr ..Ja nie przeciążając 
zasobów krają, chce tworzyć iu- t tacje dla podu­
padłych. Komisja ucieka się także do pomocy 
kraju, ale tylko o tyle, aby wydobyć zasoby i o- 
budzić, wprawić je w ruch.

Wydział krajowy tworząc instytucję dobro­
czynną tak dla zdrowych jak i niezdrowych, mn- 
siał zastosować środki i oprzeć ją na g waran* j i 
powiatów i odpowiedzialności członków Wydziału 
powiatowego. Komisja chce ratować tych, których 
ratować jeszcze można, i tylko chce zetknąć po­
trzebujących bezpośrednio z fnnduszem krajowym. 
Pomimo to, że komisja nie poszła za projektem 
Wydziału krajowego i nie chciała sobie przy­
swoić zapatrywań jego, to jednak nie mcgła się 
zupełnie wyemancypować od niego i dlatego obok 
instytucyj, które bezpośrednio mają odbierać po­
moc od Wydziału krajowego, zostawia także po­
wiaty, a jeżeli nie stawia jednej instytueji nad
i)wvt/rą i  c  t u i n i o r ; . y d u i o i

stawy kredytu tak, łe  w chwili wydawania pó-’ twólę sobie postawić poprawkę prśy rozprawie'winna ta okoliczność, ie po raptownem usamo- j krajowej z r. 1873, to strata, o której p. Chra*

to jednak zaliczenie powiatowych kas znficzko 
wych do rzędu takowych, jest już zwichnięciem 
zasady ekonomicznej. Co. do kas tych, to nie za­
puszczam się w ocenę fałszywej ich podstawy 
gdyż ona dostatecznie jest udowodnioną. Dale, 
kładzie komisja powiatowe kasy o s z c z ę d n o  
ś c i na wzór wadowickiej.

P. Biliński ma zupełną słuszność, jeżeli mó­
wi, że kasy tego rodzaju nie mogą należeć do 
tej kombinacji ekonomicznej. Celem Towarzystw 
zaliczkowych jest dawanie pożyczek — kasy o- 
szczędnośei zaś mają na celu zachęcać do oszczę 
dności i frnktjflkowania, czemu te kasy tylko 
wtedy zadość uczynić mogą, jeżeli dają pienią­
dze dalej. Jednak kasy te mają jedną dodatnią 
stronę. Oto one mają przystęp do bardzo znacz­
nych funduszów i sposobność gromadzenia sił, 
t. j. do funduszów depozytowych. Wszystkie ka­
sy oszczędności starają się mieć fundusz rezer­
wowy na wypadki nagłe. Zdaje się, że te kasy 
jeżeli będą zakładane, muszą mieć taki fundusz 
rezerwowy, aby z nienacka nie były zasko­
czone.

Pierwsze miejsce dostało się Towarzystwom 
zaliczkowym. One istotnie zasługują na to, aby 
w usiłowaniach naszych pierwsze miejsce zaj­
mowały. W ostatnich jednak czasach wystąpio­
no na nie z pewnemi zarzutami, nie opartemi 
na faktach. Jeżeli niektóre z nich dawały dy­
widendy wysokie to tylko ze względu na stosu 
nek kapitała własnego do kapitała obcego.

Z tych powodów, że komisja opiera swoje 
rozumowanie na zdrowych podstawach, będę gło­
sował za jej wnioskami, zastrzegając sobie tylko 
poprawki dla usunięcia niektórych zboczeń od 
zasad ekonomicznych.

H a u s n e r. Stoję na stanowiska wręcz 
przeciwnem jak dr. Biliński, będący powagą w 
takich rzeczach, ehociaż wtoku swojego przemó­
wienia coraz więcej oddalał się od zapatrywań 
własnych. Należy się wdzięczność komisji, że u 
chyliła tak stanowczo wnioski Wydziału krajo­
wego. Był tam w nich tylko zamiar dobry rato­
wania i prewencji. Ale zamiar jest bardzo małej 
wagi. Cel i środki, tndzież rozmiary pożyczki 
chybione. Pożyezka 5 -milionowa obok drugiej ta 
kiej samej na melioracje w obecnem położenia 
narażona była z góry na.szwank. Wydział kra 
jowy Jednak jest zapełnie wytłumaczonym, bo 
wówczas, kiedy pisał swój projekt, to jeszcze 
zaborcza polityka Austrji nie zarysowała się by­
ła. Krizis przez to wywołana wzmagać się bę­
dzie. Ale gdyby nawet udało się zaciągnąć taką 
pożycz! . to ten, kto się rozpatrzył w budżecie 
na r. 1879 i w zamknięciu rachunków, i przy­
szedł do przekonania, że ‘/i część dochodów 
swoich kraj wydaje ua cele wprawdzie humani­
tarne, ale nie produktywne, i że uiszczanie po­
datków zmniejszyło się, a nawet podstawy opo­
datkowania zmniejszyły się, ten przyszedł także 
do przekonania, że pożyczka krajowa jest ucią­
żliwą dla kraju. Zaciągnięta w tym celu i w 
tych rozmiarach, stałaby się szkodliwą dla tych, 
których ratować zamierzano. Każda akcja w dzie­
dzinie finansowej czyni podwójne wrażenie.

Pierwsze wrażenie polega na przewidywa­
nia, na eskontowaniu skutku prawdziwego tej 
akcji, drugie przychodzi po dokonanym fakcie. 
Skutków pierwszego — tj. takiego eskontowania 
akcji doznały Niemcy z 5 -miliardową nawałnicą 
złota francnskiego, i z zaprowadzeniem waluty 
złotej. Obawiam się, że coś podobnego stałoby 
się także z nami, gdyby spadła na kraj poży­
czka w formie pomocy bajowej. Sama zapo­
wiedź jej poruszyłaby przycichłych teraz lichwia­
rzy, a przy fenomenalnej nieporadności ludu na­
szego opanowaliby oni natychmiast wszelkie pod-

życzki, ta  znalazłaby przed sobą całość innych 
długów zabezpieczonych. Tym sposobem najwię­
kszą przysługę zrobionoby lichwiarzom. Wydział 
miał cel humanitarny na oku, wykupienie wło­
ścian z długów en bloc. Odkupienie takie nie 
byłoby krokiem ekonomicznym. Ekonomia to nie 
religia. W niej niema odkupienia. Co ginie, to 
ginąć musi, i dopiero z rozczynu nowe zdrowe 
powstają twory. U nas grzech pierworodny po­
pełnia zarówno ten kto daje, i ten co bierze na 
lichwę. Nie grzesznym należy pomagać, ale zdro­
wym jeszcze, podobnie jak straż ogniowa postę­
pują przy pożarach, ratując przedewszystkiem 
przedmioty niezajęte.

Ale i w środkach widzę, że Wydział krajo­
wy nie postąpił praktycznie. Zachętę daje dla 
nieżywotnych kas pożyczkowych, a utrudnienia 
Towarzystwom zaliczkowym. Najbłęduiejszym zaś 
krokiem jest powołanie do pośrednictwa w tern 
Wydziałów powiatowych, nie mogących dziś spro­
stać prostemu obowiązkowi nadzorowania kas 
gminnych, i nie mogących sobie dać rady z ad­
ministracją.

Projekt komisji różni się gruntownie i co 
do celów i co do rozmiarów od swojego poprze­
dnika.

Ona zrednkowała pożyezkę do takich roz­
miarów, w jakich się staje ona tylko pierwszym 
krokiem akcji przedwstępnej, którą sejm prze- 
szłoroczny, według doświadczeń zebranych może 
nznpełnić lnb nie.

Szanowny p. Gros powiedział, że gdyby­
śmy wystąpili na targu pieniężnym z pożyczką 
500.000 zł. na podobny cel, wzbudzilibyśmy tem 
zdziwienie a nawet może śmiech, że kraj znaj­
duje się w tak wyjątkowych albo szczęśliwych 
warunkach i w takich iluzjach, że myśli, iż za­
radzi złemn takie mi siłami. Ja  sądzę, że gor- 
szem byłoby złem nie zdziwienie, ale zupełne 
odmówienie ze strony tego targa, gdybyśmy nie 
z pożyczką 7 , 'milionową ale z 5-milionową wy­
stąpili. Projekt komisji pożyczkowej jest jnż ści 
śle ekonomiczny, on podaje rękę tym, którzy na 
własnych nogach stoją, udziela tym kredyt ty - 
ko, którzy zasługują na to, — tym poźy.za co 
trzeźwo myśleć mogą o oddania. Ja  przynajmnie, 
wdzięczność mnszę wyrazić p. sprawozdawcy za 
śmiałe i stanowcze wyznanie tej wielki<j zasady 
pomocy własnej, do której my nasz lud nawró 
cić powinniśmy i da Bóg nawrócimy. P. rektor 
Biliński powiedział, że komisja nie potrzebnie 
emfazą to wypowiada, że nareszcie pomoc pdbli 
czna przychodzi tym, którzy jej są godni, że mo 
że być st ła, bez u zczerbkn dla kreja i że we 
dłag takich zasad, wyznawanych w sprawozda 
nin komisji, doszlibyśmy do tego, że szpitale 
drogi musiały by być bndowane przez stowarzy­
szenia lab pojedyncze jednostki.

Przepraszam szanownego poprzednika mego. 
ale do tej konkluzji, żadną miarą dójść nie mógł­
bym, bo ani komisja ani ja nie mieliśmy nigdy 
na myśli pomocy pnbliczuej dla takich przed 
miotów, które jnż z natury rzeczy do tego za 
kresa należą

Tutaj tylko mowa j.«st o pomocy publiczną 
dla osób, dla indywiduów, które podupadły i si, 
w niedoli. Ta pomoc pnbliczna, ta pomoc pań 
stwowa jest niebezpieczną, bo jest demoralizn 
jącą, bo ntrzymuje kraj w stanie niemowlęctwa 
bo nezy ciągle wołać o ratunek, organizuje że 
braninę, której widowska mamy przy każdej se 
sji sejmowej. J a  znajduję, że to nie tylko prawo, 

i ale i obowiązek przy każdej sposobności na ka 
zaenr łfiiejacH jak najaroczjściej wyznać tę wie!

szczegółowej.
K r n k o w i e c k i  mniema, że sama przez 

komisję proponowana do pożyczki będzie kroplą 
wody Po odtrącenia kosztów finansowania przy- 
. adnic zaledwo po 4.COO słr. na jeden powiat. 
Oprócz tego procenta pożyczki w ten sposób o- 
flarowanej mnszą być wysokie. Proponuje tedy 
założenie banka krajowego, ale nie na akcjach, 
lecz na funduszach, które Wydział krajowy ma 
do dyspozycji, jako to fundusze serwitutowe 
(662.000 złr.), kaucyjne, depozytowe tndzież wła­
sne. Mówca krytykuje bardzo te Towarzystwa 
zaliczkowe, które biorą wysokie procenta a roz­
dają wysokie dywidendy. Bankowi włościańskie­
mu zarzuca, iż zaniedbał ściągania pierwotnych 
rat. Mówca wierzy w odkupienie, ale do tego 
potrzeba poknty.

Ks. S a w a  stawia wniosek na zamknięcie'

wolnienin włościan r. 1848, rząd równocześnie 
nie postarał się o instytucję kredytową dla nich. 
Wydział krajowy miał to na okn, a szczególnie 
włościan, mogących być jeszcze ratowanymi. Do 
takiej akcji nważał Wydziały powiatowe za spo­
sobne, bo stosunki klientów trzeba będzie na 
miejsca badać. Towarzystwa zaliczkowe wyda­
wały mu się niesp03obnemi do takiej akcji, która 
ma cechę raczej o p i e k i ,  niż o p e r a c j i  e k o ­
n o m i c z n e j .  Do towarzystw zaliczkowych 
Wydział nie żywi żadnych niechęci, owszem u- 
znaje zasługi ich. To co p. Hansner twierdzi, że 
wykup włościan z rąk lichwy wyszedłby tylko 
na korzyść lichwiarzów, to prawda, ale temu mo 
żna zapobiedz stosownemi zarządzeniami. Pod­
niesiono, że nie ma odkupienia, żo już się stało, 
— ja sądzę, że nie wszystko się już stało. Pod­
niesiono także, że Wydziały powiatowe nie po

dyskusji. Takowy przyjęto i według regulaminu trafią zaprowadzić takiej akcji. Gdyby jeden Wy 
mówcy zapisani do głosu za wnioskiem komisji: dział potrafił, toby warto s p r ó b o w a ć .  Pewna 
Romer, Jasienicki, Piłat, Eiward Stadnicki, Bi-1 gmina w Rohatyńskiem, mająca opłacić znaczny 
liński, Baum, Abrahamowicz i Hansner wybrali' dług, nżyła pośrednictwa takiego z dobrym skut- 
jeneralnym mówcą Piłata. Z drugiej strony po- kiem w stosnnku z bankiem włościańskim. Jeżeli
został tylko sam Z y b l i k i e w i c z w tym wypadku się powiodło, dlaczegożDy przy

Mówca jeneralny za wnioskiem komisji dr. niniejszym procencie nie miało się powieść. Po-
- i. .         Z i  1_ ) ___/   T. — Z „ S_i  .1.1 4/1 WT/Aiś/11 iłn tn  nrnlm  n ln » !   _ _P i ł a t :  Przeważna część ludności włościańskiejjwiedziano, że włościanie wykupieni raz, wkrótce 

nie jest podmiotem ściśle ekonomicznego kie;,'popadną na nowo w nędzę, jak syn rozrzutny.
Ależ żaden ojciec nie odmówi pierwszy raz za­
płacenia długu za

ką zasadę pomocy własn j Także'i w środkach 
projekt komisji pożyczkowej znacznie się różni 
od projekta Wydziału krajowego, jednak tuta; 
konkluzja nie zapełnie dopisuje założenia. Na 
pierwszem miejscu komisja zaleca uwzględnienie 
towarzystw zaliczkowych jako jedynych insty 
tncyj, które urzeczywistnić mogą pomaganie In 
dowi i które chronią nas od tej pokusy stano 
wienia o tem, co dla ludn jezt dobrem i poży- 
tecznem.

Rozwój i zasoby towarzystw zaliczkowych 
zostały bardzo jasno wykazane w ostatnich pra 
cach bióra statystycznego, które jest w rękach 
szanownych panów. Rzeczywiście to co się sta­
ło od dwóch lat, przechodzi najśmielsze oczeki 
wania.

Jednak mylą się ci, którzy mniemają, że to 
jest rozwój gorączkowy i że towarzystwa te sto­
sunkowo do naszej ludności jnż doszły do takich 
rozmiarów, jak te towarzystwa posiadają w 
Niemczech. Tak nie jest.

Ja  zadałem sobie pra-ę zestawić odnośne 
cyfry Niemiec a nasze i doszedłem do tego, że 
Niemcy, którzy mają 7 razy większą lndnośćjak 
nasz kraj, liczba ich towarzystw zaliczkowych 
przewyższa naszą 30 razy, zaś członków 90 ra­
zy, cyfrę udziałów 43 razy, cyfrę cadzych ka­
pitałów 53 razy, a cyfrę całego obrotu 43 razy 

Jest tedy jeszcze dnżo do zrobienia, jednak 
postępując w tym samym duchn, w tych samych 
zdrowych zasadach, tą samą prostą drogą, może 
ten rozwój dojść do podniesienia nie tylko eko­
nomicznego i społecznego ale politycznego. Tak 
jak zalecałem zdobycie miast przez zmianę or­
dynacji wyborczej, zalecam tntaj lad nasz zdo­
być dla oszczędności i pracy przez towarzystwa 
zaliczkowe. Ja  wiem bardzo dobrze, ia  bardzo 
łatwo jest wskazać o niebezpieczeństwach jakie 
wyniknąć mogą z tego założenia, jakie wyniknąć 
mogą z rozpowszechniania towarzystw zalicz 
kowych.

Ja  nie przeczę, że w pewnych okolicznoś­
ciach i pod pewnemi warunkami lokalnemi, chwi- 
'owy interes znaczne złe wywołać będzie mógł, 
ale zwrócę uwagę, że to złe które wyniknąć może, 
wynikać będzie nie z mocy natury tej instytucji, 
albo na mocy ostaw statutu, i zupełnie nie jest 
zależne od tego skromnego zasiłku krajowego — 
owszem z tym zasiłkiem krajowym noże się po 
ączyć pewna dyrektywa co do dywidendy, co do 

procentów, co do atrybncji.
Takie towarzystwa tworzą się wyłącznie dla 

ndn wiejskiego o poręce ograniczonej.
Z uwzględnieniem takich towarzystw pomi­

mo, że wewnętrze bezpieczeństwo jakie ofiaro­
wują jest trochę mniejsze, można dawać pewne 
wskazówki ostrożnego postępowania tam, gdzie 
warnnek dobrego kierownictwa dostatecznej nie­
ma kontroli. Zresztą nasze towarzystwa zali' z- 
cowe okazały w tej chwili trzeźwą roztropność, 
;dy na walnem zgromadzenia oświadczyły się 
irzeciwko wszelkim zasiłkom wielkim od razu 

im udzielonym, właśnie z obawy rozwoju gorącz­
kowego. Komisja nie całkiem wyraziła poprze­

dnio objawione zapatrywanie, i tak do litery c. 
§. 9. zostawiła pożyczki powiatom na udzielanie 
tożyczek kasom powiatowym. Jest to koncesja 

dla projektu Wydziału krajowego i ja przyznaję 
się, że nie czaję się na siłach aby iść dalej 1 
przystępuję do tej koncesji, jednak chciałbym ją 
ograniczyć do pewnej kwoty, aby w praktyce, w 
wykonania nie stało się to, że jedna część by- 
:aby ogromnie uwzględnioną a draga nie, i aby 
prawie cała kwota wyznaczona dla pożyczki nie

dytn. Nie jest godną takowego. Kto nie myśli 
o zwrocie, kto pożycza dla wyzyskania innych, 
lab kto pożycza mając coś, aby być wyzyska­
nym, ten przez pożyczki grzebie się. Jak  długo 
była niepodzielność grnntów — niepożyczano 
włościanom. Dopiero po zniesieniu takowej za­
częła się eksploatacja dlatego, że pożyczka da­
wała się realizować i przynosić zyski. Równo­
cześnie prawie odpadły ograniczenia lichwy. Ito  
do ruiny włościan przyprowadziło. Włościanin 
stał się k r e d i t n ń f f i h i g  czyli b e w n c h e r t .
Procent niema tu nic do rzeczy. Przy małym 
procencie stałoby się wywłaszczenie tylko po­
wolnie j. Jak dłngo pożyczone pieniądze będą 
nżywane na nieprodukcyjne cele, bez względu na 
procent, skutek będzie jeden i ten sam. Choćby 
kraj przyszedł z pomocą, to przy niezdolności 
ekonomicznej skutek nie będzie inny. Ustawa 
o lichwie wstrzymała cokolwiek postęp upadku.
Ci którzy niebyli godnymi kredytu, dziś nie mają 
go. W tem nic złego. Ustawa ta podcięła ten 
fałszywy kredyt. Jednakowoż zdaje mi się, że 
na tem działaniu represyjnem ograniczyć się nie 
można, bo ono nie prowadzi do dodatnich rezul­
tatów. Nie zapominajmy, że między warstwami 
potrzebnjącemi kredytn są żywioły i jednostki, 
które jnż zasłngnją na kredyt ekonomiczny, bo 
są w stanie korzystać z niego. Drobni rzemieśl 
nicy, drobni kupcy zasługują również na to, bo 
jęczą pod brzemieniem.

Ogólna tedy operacja wykupu ludności wło­
ściańskiej nie wydaje mi się korzystną. Słuszność 
miał pod tym względem Hansner. Natomiast po­
moc częściwa dla godnych kredytn jest potrze­
bną i pożądaną, osobliwie dla poparcia prywa­
tnej inicjatywy. Godni kredytu ulegają jednak 
drogości procentu. Jeżeli nie możua w inny spo­
sób wpłynąć na obniżenie, to w takim razie kraj 
winien przyjść tymczasowo z pomocą pod zape­
wnieniem, że kredyt istotnie dostanie się godnym.
Otóż rękojmię tego widzę w ograniczeniu snmy, 
a powtóre w organach do spożytkowania tej sn­
my, tj. w towarzystwach zaliczkowych, będących 
instytucjami lokalnemi, znającemi dokładnie swo­
ją klientelę. Iune instytucje, które nie mają ter 
go w&runkn, choćfe; nawet miały tę samą pod­
stawę, nie są przydatne. Towarzystwa zaliczko­
we mają i spełniają misję edukacyjną w społe­
czeństwie. W tym przeciąga czasu, od kiedy 
istnieją, zaległości V nich są bardzo małe, a e- 
gzekncyjnych sprzedaży prawie niema, podczas 
kiedy inne instytucję do licytacyj musiały się u- 
ciekać.

Byłoby także rzeczą pożądaną, aby mógł pe­
wnej klasie społeczeństwa być ndzielony kredyt 
na mniejszy procent, a na dłnższy czas. Wpro­
wadzenie ksiąg grantowych może tema ntorować 
drogę na przyszłość, i posłażyć do utworzenia 
krajowego banka hipotecznego bez cechy speku- 
lacjjności. I  pod tym względem godzę się z od­
nośnym nstępem rezolncji komisyjnej.

Zapewne, że kto patrzy na stosunki tak jak 
Wydział krajowy w swem sprawozdania, tema 
suma proponowana przez komisję musi się wy­
dawać ininiatnrową, ale niech przeczyta, na jaki
cel ma ona być użytą, a będzie zaspokojony. Je-i życzki „bieżącej“ w wysokości 500 000, 
żęliby się naraz wykupiło ladność zadłużoną, to czy z pominięciem subskrypcji, a zatem 
za parę lat musielibyśmy powtarzać tę samą o-Iszczeniem wyrazów „nominalnej wartości.* Po- 
perację. P. Krnkowiecki chce brać pieniądze fnn-jżyczka ta miałaby być zaciągniętą nie przez 
dacyjne i depozytowe, lecz to rzecz zawisła od;emisję obligów, ale n instytucji krajowych go- 
zdania prawników, ale nie finansistów. Równie! tówką.
ze stanowiska obowiązującego prawa, przymnso Z y bl i k ie  w i cz popiera to, mniemając 
we lokowanie fnndnszów gminnych w kasach za- j że sam bank narodowy, a nawet rząd mógłby 
iczkowych nie jest dopuszczalne. W tym cela dać krajowi taką pożyczkę

odmówi 
syna swego.

Przystając na kwotę 500.000 radbym, żeby 
p r ó b a ,  o której wzmiankowałem, była zrobioną 
Nie może zaś ona być zrobioną bez politycznej 
egzekucji, i dlatego przy specjalnej rozprawie 
podniosę ten warnnek.

Sprawozdawca W o d z i c k i Henryk nie 
wiele potrzebował przytaczać na zbijanie przeci­
wników. Wziął w obronę pomysł zakładania po­
wiatowych kas oszczędności, przez dostarczanie 
im k&pitałn zarodowego. Kasa taka istnieje oc 
dwóch lat w Wadowicach, a o jej rozwojn spra 
wozdanie komisji mówi:

„Kasa oszczędności w Wadowicach, założona 
została 15 stycznia roku 1876 z funduszem 600 
zł., powstałym z uzbieranych pieniędzy za kary 
Dzisiaj obrót kasowy jest pól miliona; kasa u 
dzieliła włościanom, bo dla tych przeważnie za 
łożoną została, kilka tysięcy pozycji pożyczek 
Przy coraz pomyślniejszym rozwojn ndzielała po 
życzek powiatowi, gminom wiejskim i miejskim, 
kilka pożyczek hipotecznych a nawet właścicie 
lom udziela pożyczki na 8 proc, przyjmuje 
wkładki na 6 proc. Zaufanie tej lndności do 
tej kasy ciągle wzrasta, dowodem tego, że jn:: 
włościanie czasem przeszło 1000 zł. wkładają 
jako zaoszczędzony owoc pracy, a pieniądze, 
przez długie lata leżące marnie w ukrycia, te 
r&z do kasy wracają. Prywatne pojedyncze 
wkładki dochodzą do 10.000 zł., a stopa procen­
towa w powiecie całym, została przez wpływ te 
kasy bardzo znaeznie zniżona. Kasa ta stoi poc 
gwarancją powiatn, rozwój tej instytucji, dla In 
dności tak nżytecznej, jest nadspodziewany i po­
myślny. W krótkim czasie dopełniła instytucja 
ta podwójne swoje zadanie, bo z jednej strony 
ladność lokuje w niej owoc pracy, z drugiej 
strony udziela się włościanom taniego kredytn 
Nadmienimy tn, że takich kas oszczędności jest 
w Czechach 72. Ta jedna kasa oszczędności na, 
kłoniła komisję do wliczenia kas oszczędności 
powiatowych do rzędu tych instytucyj, którym 
z pomocą krajową przyjść należy."

Co do zarzntn, że kwota półmilionową jest 
za małą na tyle nędzy, odpowiada sprawozdaw­
ca, że jeżeli się okaże użycie jej pożytecznem, 
natenczas nic nie stoi na przeszkodzie pomno 
iemu samy na najbliższej sesji. P. Bilińskiemu 
zarzneił teorje socjalistyczne z powoda jego 
przemawiania za pomocą pnbliczuą.

Przeciwko tema B i l i ń s k i  protestnje jak 
najnroczyściej

W głosowaniu wnioski ks. Kaczały i Gro­
sa pozostały w mniejszości. Przystąpiono do roz­
prawy szczegółowej. Do §. 1. nstawy, który o- 
plewa:

„Celem ulepszenia stosunków drobnego kre­
dytu w krajn, upoważnia się Wydział krajowy 
do zaciągnięcia pożyczki imieniem krają do wy 
sokóśei 500 000 zł. nominalnej wartości, pod wa- 
rnnkami najmniej nciążliwemi.*

p. T a r n o w s k i  Stanisław wnosi zacią­
gnięcie pożyczki aż do wysokości 1 mil. złr.

P. R y b i ń s k i  proponuje zaciągnięcie po-
to zna- 
z opu-

mote być tylko praktykowane działanie prywa­
tne. Wydziały powiatowe mogą odradzać lokacji 
niestosownej.

Panacey ogólnej nie masz na złe, ale tylko 
dzielenie powolne i spokojne. I  to złe nie wy­
rosło od razn, a więc ratunek doraźny nie po­
może, ale owszem może zaszkodzić. Współdzia- 
ać musi wychowanie i ustawodawstwo, Freiheits- 
'ragen nnd Bildnngsfragen — powiedział trafnie 
pewien autor niemiecki. Zalecam tedy w zasa­
dzie projekt komisji.

Z y b 1 i k i e w ic  z. Bardzo mało powiem. 
Chcę tylko zwrócić uwagę na kardynalną różni­
cę pomiędzy zapatrywaniem Wydziału a komi­
sji. Nie w sumach leży ta ważna różnica. — 

500 000 i 5,000.000 jest za mało na potworze­
nie instytucyj kredytowych. My tylko zawiązek

G r o c h o l s k i  sądzi, że pożyczka „bieżą­
ca* jest krótko terminową, a wtedy wypadnie 
ją z podatków spłacać, chyba że będziem robić 
„Wechsulreiterei* i prolongować od 3 do 3 mie­
sięcy.

S k a ł k o w s k i  pożyczkę obligacyjną uwa­
ża za szkodliwy — dowodem na to dość smntny 
przebieg ostatniej pożyczki krajowej. Jest ona 
tem droższą im jest mniejszą. Więcej korzyści 
nastręcza pożyczka „bieżąca*, choćby .prolongo­
wana.

R a p p a p o r t  popiera wniosek Tarnow­
skiego głównie ze względu na potrzeby drobnego 
kredytu. Pod pożyczką „bieżącą* rozumiem bra- 

| nie pieniędzy na rachnnek bieżący (conto cor- 
rente) przez kraj, który równocześnie oszczę­
dności swoje lokuje w bankach na taki ra-

stworzymy, a przez to obudzimy ’ ruch pry wa chunek.
;ny. W kraju obok nędzy są pieniądze. Stworzy-) G o l e j e w s k i  iest za tem, aby sposób 
wszy instytucje, dobrą administrację takowych, finansowania pozostawić Wydziałowi krajowemu, 
musimy obudzić zaufanie w masach dla nich. {Ponieważ jednak tak z przemówienia sprawo- 

Różnica jest w tem, że Wydział krajowy zdawcy jak i członka Wydziału krajowego wy- 
ma system pewien, a komisja nie. Wydział chcejnika, że pożyczka ma być tylko „na próbę*, & 
stworzyć instancje powiatowe. Komisja zaś chce zatem róbmy próbę z najmniejszą sumą, i nie

została umieszczoną w ten, mojem zdaniem, nie- dzie głosował za sumą.; pożyczki, 
odpowiedni sposób. Więe co do tego punktapo- proponowaną. Że lud popadł w

nstytucje zaliczkowe wesprzeć a puścić samo- 
>as. Wówczas nie będzie żadnej gwarancji, czy 

instytneje te, jakto gdzieniegdzie się stało, zwró­
cą to, co wzięły. W projekcie Wydziału jest 
myśl aus einem Gust. W dyskusji specjalnej 
jędę stawiał poprawki, aby coś uratować z pro- 
ektu tego.

D n n a j e w s k i .  Proszę o zarządzenie przer­
wy w posiedzeniu raz dla spóźnionej pory, a po­
wtóre dla rozważenia kwestji.

G o l e j e w s k i  żąda odroczenia do jntra. 
M a r s z a ł e k  powiada, że jest mnóstwo 

przedmiotów czekających załatwienia, więc ko­
nieczność jest posiedzenia wieczornego. Izba de­
cyduje się na to. Posiedzenie przerwano o godz. 

popołudniu.

Posiedzenie wieczorne z d. 8. października. 
Początek o godz. 7. min. 25.

Po niektórych sprostowaniach faktów i 
wzmiankach osobistych ze strony Krukowieckie- 
go, W e r e s z c z y ń s k i  imieniem Wydziału kra­
jowego oświadcza, że mimo znacznej różnicy bę- 
j - i -  _i 1 —  --------  ^ ' '  przez komisję

lichwę, tema

radzę podwyższać sumy żądanej przez komisję.
B i l i ń s k i  objaśnia, że pod pożyczką bie­

żącą rozumie istotnie taką, jak Grocholski ją 
zdefiniował, ale pożyczka taka jak przykłady 
uczą. może być zwolna ratami spłacaną.

Z y b l i k i e w i c z  powiada, żs pożyczka 
obligacyjna w drodze emisji jest zabójcza, co 
więcej, mordercza! (Wesołość), i przestrzega Wy­
dział przed jej zaciąganiem.

C h r z a n o w s k i  przypomina również los 
pożyczki krajowej, emittowanej w r. 1873 Za 
1,600.000 złr. uzyskaliśmy 1,300.000, a będziemy 
mnsieli zapłacić 400.000 samego procentu. A za­
tem jest za pożyczką gotówkową i to w zakła­
dach zagranicznych.

G r o s  podobnież jest za poprawką Biliń­
skiego, zwłaszcza przy tak drobnej samie.

S z u j s k i  przytacza trafną uwagę, że czło­
wieka prywatnego nie kompromitują weksle kur­
sujące na 1000, ale weksle na 100 złr. Tak 
samo się rzecz ma z krajem naszym wobec samy 
półmilionowej.

W e r e s z c z y ń s k i  sądzi, 
wyrazów: „nominalnej wartości"
Wydziałowi krajowemu drogę do 
antagonistów pożyczki emisyjnej.

nowski wspomniał, była z góry do przewidzeiin* 
bo z góry uchwalono, aby pożyczki z nie) były 
dawane potrzebującym na 6%- Sprawoznawca 
dowodzi, że stylizacja paragrafu nie zawiera w 
sobie przymnsn do. zaciągnięcia pożyczki obliga­
cyjnej.

W głosowania odrzucono poprawkę Tarnow­
skiego (1 milion) a przyjęto §. 1. z opuszczeniem 
wyrazów „nominalnej wartości*.

Artykuł 2. opiewa:
„Fnndnsz w ten sposób nzysk&ny ma wy­

łącznie być użytym na udzielanie pożyczek:
a) Towarzystwom zaliczkowym za ubezpie­

czeniem, przez Wydział krajowy za dostateczne 
uznanein;

b) kasom oszczędności powiatowym;
c) powiatom pod ich gwarancją na udziela­

nie pożyczek Towarzystwom zaliczkowym, kasom 
oszczędności powiatowym i kasom powiatowym 
pożyczkowym.®

Do art. tego stawia H a n s n e r  poprawkę 
niepopartą, aby kwota pożyczki była rozdzieloną 
na dwie połowy, i jedna wprost nżytą dla to­
warzystw zaliczkowych, a drnga dla powiatów. 
S t a d n i c k i  Edward proponuje, aby dawać tyl­
ko tym towarzystwom, które są „z..ograniczoną 
porębą*, bo towarzystwa z nieograniczoną porę- 
ką są bardzo niebezpieczne, i wkrótce ladzie się 
od nich odstręczą (riaum ter.eaii*). B i l i ń s k i  
przeciwny tej kategoryzacji, czyni poprawkę, a- 
by Wydział dawał zasiłki tylko takim stowarzy­
szeniom zaliczkowym, które zobowiązują się od 
pożyczek dawanych nie pobierać więcej jak 10 
prc. G o l d m a n  wnosi, aby obok towarzystw 
zaliczkowych i powiatowych kas oszczędności 
wspierać tylko i s t n i e j ą c e  kasy pożyczkowe 
powiatowe, a to dlatego, że kas tych nie należy 
mnożyć, jako znpelnie na etat wymarcia skaza­
nych. (Niepop&rty). Romer  broni „ograniczoności* 
poręki towarzystw zaliczkowych, jako, zdaniem 
jego, właściwszej dla naszego krajn, ale jest 
przeciwny, aby dziś towarzystwom zaliczkowym 
z nieograniczoną poręką odmawiać pomocy. Po­
dobnie rzecz się ma z powiatowemi kasami o- 
s z c z ę d n o ś c i ,  które mają wielką przyszłość 
przed sobą.

G r o c h  o l s k i  oświadcza, że go dotych­
czasowa dysknsja nie objaśniła dostatecznie co 
do tego, jakiemi „kanałami* pomoc krajowa ma 
płynąć do rąk potrzebującym. Zamiast dawać 
istniejącym instytncjom, które jak słyszeliśmy ó- 
bracają 7 mil. rocznie, lepiej fandnsze ażyć na 
zakładanie nowych instytneji tego rodzaju. Wnio­
sek o zamknięcie dysknsji wywołał odczytanie 
trzech nowych poprawek :

Z y b l i k i e w i c z  żąda, aby towarzystwom 
zaliczkowym wprost nic nie dawać (sykanie), a 
za pośrednictwem Wydziałów powiatowych tylko 
takim towarzystwom dawać, które się poddadzą 
nadzorowi i kontroli Wydziałn krajowego i zobo­
wiążą się swojej organizacji ani zarządu nie 
zmieniać. (Głosy : oho 1 oho !) Nie można ieh są.- 
mopas puszczać. Niech czają nad sobą powiat I 

S m a r z e w s k i  natomiast chce, aby bes 
żadnej gwarancji powiatów dawać tylko towa­
rzystwom zaliczkowym i powiatowym kasom o- 
szczędności, bo powiaty właściwie żadnej „gwa­
ranci* dać nie mogą, a kontrolować nie są zdol­
ne — powiatowe zaś kasy pożyczkowe są opar­
ta o powiat, i nie powinne potrzebować za­
siłków.

K r n k o w i e c k i  życzy sobie, aby wspie­
rać tylko te towarzystwa zaliczkowe, które po­
życzają członkom na 10 pret., a dywidendy nie 
rozdają wyższej od procenta pobieranego, bo są 
towarzystwa, które każą sobie płacić nawet 19 
pret. dywidendy (jak np. w Krośnie). Izba wśród 
tego się wypróżnia, prawie połowa kompletu bra- 

Na wzmiankę marszałka, iż będzie musiał 
zamknąć posiedzenie, kilkunasto posłów przyby­
wa * przyległych komnat. ; .-

Po przemowie Smarzewekiego za swoją po­
wyższą poprawką jest godz. 10 V4 wieczorem,, a 
jeszcze trzech mówców i 1 członek. Wydziału 
krajowego jest zapisanych do głwu,> tudzież 
sprawozdawca. Wobec poprawek bez liim trudno 
dokończyć §-fu. Marszalek tedy odkłada dalszy 
ciąg rozprawy na nazajatrz, zawiadamiając, że 
arcyksiążę Karol Ludwik będzie przyjmował po­
słów o godz. 4 popołudniu.

Posiedzenie XV. z d. 9. października.
Początek o godz. lOej z rana.

Spis petycyj nie zawiera nic osobliwego. 
Wniosek Wydziałn krajowego o utworzenie dru­
giej posady adjnnkta w krajowej szkole gospo­
darstwa lasowego we Lwowie, w pierwszem czy­
tania odesłano do komiąji budżetowej. Onegdaj- 
szy wniosek Golejewskiego o ponoszenie przeż 
jminy jednej czwartej części kosztów leczenia 
ibogich chorych, przekazano w pierwszem czy- 
aniu korni j i  administracyjnej. — W dalszym 

ciągn rozprawy szczegółowej nad art. 2. projektu 
>ożyczki j)ół-milionowej, co do którego już wczo­

raj zamknięto dyskusję, przemawiali jeszcze pp. 
S k a ł k o w s k i ,  szczególnie w obronie towa­
rzystw zaliczkowych, zbijając dziwaczne wyobra­
źnia, jakie się o nich dały wczoraj słyszeć, da- 
ej M a d e j s k i  zwracając uwagę Izby na nie­

stosowność warunkowania pożyczek pewną wy­
sokością procentów, gdyż toby mogło nawet *a- 
cwestjonować sankcję ustawy, następnie B a u m,  
ctóry się rozwodził szczegółowo nad korzyściami 
iowiatowych kas pożyczkowych, czego przykła­

dem kasa wadowicka; nareszcie W e r e s z c z y ń -  
s ki  imieniem Wydziału krajowego w obronie po­
wiatowych kas pożyczkowych i pośrednictwa Wy­
działów powiatowych.

Ł a k a s i e w i c z Ignacy zażądał, aby 
^ r a k o w i e c k i  odwołał kalumnię, rzuconą 

wczoraj na Towarzystwo zaliczkowe <W Krośnie 
przez nazwanie go lich wiar skiem.

M a r s  za ł e k zrobił na to uwagę, 
kowiecki w tej formie się nie wyraził 
złej wierze.

K r n k o w i e c k i  odpowiada, ie  19%-wą 
dywidendę uchwaloną w Krośnie nazwał lichwiar­
ską i taką jest ona rzeczywiście; Towarzystwa 
zaś nie nazywał lichwiarskiem.

Sprawozdawca W o d z i e  ki  oświadczył się 
przeciwko wszystkim wniesionym wczoraj po­
prawkom.

Do głosowania przychodzi 5 wniosków, któ­
re Izba odrzuca, przyjmując paragraf komisji' z 
dodatkiem p. Grocholskiego, aby pożyczki użyto 
tzkże na zakładanie nowych instytucji, i zredu­
kowany dodatek p. Zyblikiewicza, iż zasiłek ma 
być dawany tylko takim Towarzystwom zaliczko­
wym, które się poddadzą k o n t r o l i  Wydziału 
krajowego. (Godz. pół do 1. Dyskusja rozpoczęła 
się nad dalszym paragrafem).

że Kru- 
i nie w

Kronika miejscowa i zamiejscowa.
Ltoów 9 paidxiernika.

wlsezór ma być W mieśiie naazomże wykreślenie * Dzisiaj
> §. 1. otworzy ilnminaeja. 
operacji w myśl - * W Zakładzie naród 
Co do pożyczki się 12 października b

im. Ossolińskich odbędzie 
r. o-godzinie lf2\$ z u e



ÔcgiH doroczne posiedzenie, na którem zdaną Drozdziewlcza z aiedzibą w Myślenicach, dr. Adol 
y lądzie publiczności aprawa z całorocznych czynno-! fa Wnrata w Kolbuszowie, dr. Mieczysława Dzem- 

4 nakładu. Wszystkich, których stan tego Zakła-! bowskiego w Chrzanowie, dr. Gustawa Bielańi go 
naukowego zajmuje, uprasza się, aby niniejsze] w Brzozowie, dr. Konstantego Męeińskiego w Sta 

ogłoszenie raczyli przyjąć za osobiste zaproszenie. J remmieście, dr. Kazimierza Ciepielowskiegc w Bo- 
*■ Arcy książę Karol Ludwik przyjmował dzisiaj horodczanach, dr. Mieczysława Marynowskiego w

°d godziny 11. w południe reprezentantów ducho- 
‘ibistwa w* dz generalicję, profesorów wszechni- 
r i politechniki; dyrektorów szkół i seminariów 
Wozy cieli kich, reprezentantów Izby adwokackiej i 

>mysłowohandlowej, przedstawicieli Tow. go- 
•podarskiege, kredytowego ziemskiego i reprezen­
tację gminy izraelickiej. Członkowie sejmu, z po­
wodu sesji przedstawią się arcyk eciu dopiero po 
południu o godz. 4.

Wczoraj odbył się bankiet na czt> ć arcyksię- 
u p. namiestnika, dziś u hr. Neipperga, a jutro 

toów u p. namiestnika. Dzid po połndniu arcyksiążę 
twiedzać będzie zakład Ossolińskich, muzeum prze-

Dąbrowie, dr. Emila Decykiewicza w Bóbrce, dr. 
Karola Kronenberga w Limanowie, dr. Jakóba Do- 
roiyńskiego w Podhajcach, dr. Alfreda Berggriina 
w Żydaczowie.

— Z Drohobycza. (Podziękowanie) W imie­
niu grona nanczycielskiego i nczącej się mi Jzieij 
składam nioi«jszem szczere podziękowanie.uwietae; 
Badzie gminnej miasta Drohobycza, a względnie 
Wielmożnemu pann Wiktorowi Biaiowskiemn, pre­
zesowi miasta i Wielmoinemu pann Franciszkowi 
Pflanzerowi, asesorowi dzieriącemn ster ekonomii
w naszem mieście, za podjęte trudy około repara- 

Wysłowe miejskie i muzeum przyrodnicze hr. Dzie-'cji i upiększenia budynku zk omego, — oraz zs 
iszyckiego. Jutro zwiedzi budujący się gmach sej- ofiarowany nam piękny zbiorek aparatów fizykal

Mowy, gimnazjum Franciszka Józefa i dom inwali 
;«lw. Dzid wieczorem będzie arcyksiąię n hr. mar- 
Tlałka, jutro zad u hr. Siemieńskiego-Lewickiego.

* Posiedzenie Rady miejskiej odbędzie się we 
^Wartek dnk 10. października b. r. o godzinie 6.
i czorem. Ma porządku dziennym niezalatwion* 

przeszłe^ posiedzeniu sprawy.
* Uroczystodć otwarcia nowego rokn nankowego 

W e. k. szkole politechnicznej odbędzie się w po­
niedziałek dnia 14. b. m. Uroczystodć rozpocznie

ę o godzinie 9_. nabożeństwem w kod ciele dw. Ma­
ty Magdaleny, poczem w anli szkoły politechni- 
ttnej o godzinie 10. nastąpi sprawozdanie ustępu- 
ieego Ij ttora za rok ubiegły, o godzinie 10 */. 

łtz k włenie nowo obranego rektora.
* Panna Romanowska wystąp1 jutro po raz dru- 

W w „Hngenotach* w partji P.zia. Pojutrze po

)Hu pierwszy „ P o d m i e r c i  c i o e i" komedja w 
âh Aktach znanego zaszczytnie w literatnrze na- 
tej Michała Bałackiego. Antor przybył juź wczo 
aj, aby być obecnym na ostatnich próbach tej 

**tuM.
* Zebrani posłowie na sejm galicyjski, nie wy- 

‘ jąc najwyższych dostojników kościoła i krajn
Jak ircybisknpów obrządku rzymsko-katolickiego i 
•tmiańskiego, bisknpa przemyskiego, marszałka sej- 

* Mn, tMonków Wydziału i posłów zachoduiej i wscho­
dniej Galicji, za inicjatywą szanownego kolegi swe 
te p. hr. Władysława Koziebrodzkiego, złożyli 
d*id na ręee p. Wł. Bełzy sekretarza komitetu 
Medalowego, fnndusz potrzebny na wybicie złotego 
-edaln dla jnbilata w kwoeie 225 ztr. Tak więc 

Medal ów, który zostanie wręczony Kraszewskiemn 
krtez komitet lwowski, nabiera podwójnej wartodci, 
Jako wyraz hołdu krajn i jego reprezentantów

* Wczoraj odbył p. Damm drngą podróż napo- 
Mietrzną. Wiatr był południowo-wschodni 1 gonił 
^alau wprost na zboiskie błonia. Najlepiej też wl- 
dcieli «ałą podróż ei, którzy zgromadzili się na 
aopeu i na okolicznych wzgórzach. Śmiały aero- 
Oauta pościł się w drogę sam i prawie przez cały 
®*as stał sa jednej nodze na trapezie trzymając w 
*Jku chorągiewkę. Balon spudcił się w Malechowie.

• Damm na powszechne żądanie odbędzie jeszcze 
J*duą podróż w sobotę. Dla młodzieży szkolnej 
Mitęp będzie znacznie zniżony, aby jej nastręczyć 
'Posobnodć przypatrzenia się z blizka konstrukcji 

żleiti.
* Na cześć prezesa Akademii Umiejętnodci, a 

'Ustka honorowego lwowskiej Czytelni akademie-
I dr. Józefa Majera, urządza młodzież w czytel- 

J swej (zliez Akademicka 1. 3) jutro wieczorek 
Mktyk&łne-dekhunacyjny pod kierunkiem p. L. Mar' 

P s ią tek  o godz. 7. wieczorem.
' Egzamin uczniów szkoły ogrodniczo-sado wni- 

J*o*psziZ#lnicztj we Lwowie odbędzie się w nle- 
* ^ 9 l|,18.. października 1878 po połudnln o godzi- 
*•< Sdej w zakładzie To’ -wzystwa ogrodniczo sa- 
*°“l «™zo-p»z6z«lnlezego przy ulicy Piekarskiej. Za- 
*Hd Towanyet a ma zaszcz ; prosić członków i 
^ ‘ >wną publieznodć, by aa ten popis przybyć 1 
* % stępie uczniów przekonać się raczyła.

> * Ciąg f  lasy ski dek, które na rzeez Zakładn 
tłlchoniemyeh we Lwowie nadesłali,: Wydział Ra- 
v  powiatowej v Tarnowie 100 zł., naczelnictwo 
ł  Watowej d-rekcjl skarbu w Sanoka ze składki 

J zł. 81 et., starostwo w Bóbrce ze składki w 
"Lederowie 23 zł. 20 et., Zwlerzchnodć gminna w 
jjjłotwinie 2 zł. 30 ct., ks. L»opold Olcyngier w 
Tyezynie 5 e!., Zwierzehnodć gminna w Starejsoli 

\  AO zł., ksiądz Jan Jurczak pleban w Siedliskach 
} *• składki 10 zł. Suma 164 zł. 31 ct., a z doli 

^leniem . poprzednie tebranych 3167 zł. 34 ct. 
*Yni rzzem 3331 zł. 65 ct. a. w,

Za powyższe dary {składa dyrekcja Zakładn 
tłuehenlemych szanownym ofiarodawcom szczere po­
dziękowanie,

J > * M i a n o w a n i a .  Jego Ekscelencja c. k. na-
4 .nik zamianc w a ł: I. Lekarzami powiatowymi 

WarwszeJ klasy: a) dotychczasowych lekarzy obwo­
dowych: dr. Alojzego Krziża z siedzibą w Ztoczo- 
Mle, dr. Franciszka Turka w Samborze, dr. Józefa 
**met>jU‘ wieiA w Tarnowie, dr. Wincentego Szy- 
Menowieei. w Kołomyi, b) c. k. koacepistę saaitar- 

przy namiestnictwie, dr. Ferdynanda Cassinę, 
1 siedzibą w Przemyźln, c) dotychczasowych pro- 
7Uory«uych lekarzy powiatowyeh: dr. Anrelego 

^l»eha z siedzibą w Jarosławin, dr. Jerzego Omei- 
M w Zaleszczykach, dr Jana Walna w Krośnie, 
dr. 'Wilhelma Jerkascha Koch w Brzeżanach, dr. 
^sksandra Biehczewskiego w Dobromiln, dr. Jana 
rlttladeckiego w Wadowicach, dr. Wojciecha Stan- 
jd w Drohobyczu, dr. Władysława Skalskiego w 
"dnokn, dr. Euztachego Zaleskiego w Stanisławo- 

' bo*’ dr. Karola Wernera w Śniatynie, dr. Albina 
J^tdlgóraUego w Przemyślanach, dr. Kazimiersi 
^r*lezyńskiego w Krakowie, dr. Józefa Tngend- 
' *  w Brodach, dr. Józefa Barzyckiego w Rze­

pów i, dr. Euiila Gładyszowskiego w Tarnopola, 
j  dr. a ieława Przj jylskiego • w Nowym Sąezn, dr. 
I  at»nłsłai i Morelowsk1‘go w Jaśle, 
i  ^  II. Lekarzami powiatowymi drngiej klasy : dr. 

. rjeiecha Zennermacna z siedzibą w Cieszanowie, 
jT; Karola Bendę w Liskn, dr. Karola Wągrow- 
J N lo  w Czortkowie, dr. Ludwika Lisińskiego w 
M*Wi*, dr. Aleksandra Lecha we Lwowie, dr. Igna- 
d*Ct- Ptaszyńskiego w Borszczowle, dr. Leona Ma- 

kiego s w Tarnobrzegu, dr. Natana Kransa w 
5‘dlsi dr. Alojzego Roths w Bochni, dr. Błażeja 
tWs w i Jeleń, dr. Bartłomieja Wrońskiego w 
l lleaeh, dr. Ignacego Januszkiewicza w Pilznie 
f fajetana Wolańskiego w Kałusza, dr. Konstan­

c a  Krzemińskiego w Tłumacza, dr. Andrzej 
J*rdyńskiego w Rohatynie, dr. Adolfa Friedberga 
j tworowie, dr. Józefa Steinhansa w Żółkwi, dr. 
^dąwz Krzyształowicza w Dolinie, dr. Włodzimie- 
J  Tyrzlskiego w Zbaraża, dr. Józefa Kotycha- 
^•ńdego w Kamionce, dr. Stanisława Zawadziń

nych, nkładn profesora M. Guntera.
Dyrekcja pięcioklasowej Łeńskiej 

szkoły w Drohobycza.
— Żarów . W dnia 23. września b. r. złoży 

liżmy do grobn zwłoki śp. ks. Szymona Skarżyńskie­
go, proboszcza w Żurowie, kapelana wojsk polskich 
z r. 1831 i gwardji narodowej z r. 1848. Ku n 
czczenia wiecznej pamięci tego zasłużonego męża 
ojczyzny naszej i kapłana, zamieszczamy poniżej 
krótki jego życiorys.

Śp. ks. Szymon Sknrzyński, były proboszcz 
obrz. łac. w Żurowie w powiecie rohatyńskim, uro­
dził się w r. 1806 w Szczebrzeszynie w Królestwie 
Polskiem; nauki pobierał w tamecznem gimnazjum 
imienia Zamojskich, a ukończywszy je, nddł się w 
r. 1825 de Lublina dc leminarjnm obrz. łac., gdzie 
słnehał filozofii i teologii z największem zamiło­
waniem, gdyż od dzieciństwa cznł powołanie do 
■tann duchownego. Wyświęcony w r. 1829 na 
kapłana.

W r. 1830 zaledwie odgłos powstania narodo­
wego odbił się po całym krajn, uLs. Szymon Skn 
rzyński zaraz w samym początkn udał się do War 
szawy, i tam zaciągnął się jako kapelan pułkn le 
gii litewsko-wołyńskiej. Odbył wszystkie ważniej 
■ze kampanie; w bitwach pod Grochowem, Iłżą i 
Ostrołęką pełnił obowiązek kapelana wojskowego 
z największą gorliwością i poświęceniem prawego 
Polaka; świadczą o tern wszystkie gazety War­
szawskie z. r. 1831 z dnia 9. czerwca. Ranny na 
polu bitwy — otrzymał oznakę zasługi krzyż zło 
ty aVirtntl militariu. Lecz kiedy sprawa narodowa 
po wzięcia Warszawy npadła —  i wojsko polskie 
wraz z rządem Narodowym zmuszone było szukać 
schronienia za granicą, ks. Szymon Sknrzynski nie 
opnścił swoich towarzyszy broni, lecz razem z ni­
mi udał się na emigrację do Francji, gdzie przez 
17 lat podzielał smutny los wygnania z braćmi 
swoimi, pożywąjąc nieraz gorzki chlet gościnno­
ści n obcych.

W Paryźn przez lat 3 uczęszczał na akade­
mię w Sorbonnie, lecz dla trudnego utrzymania się 
w tej wielkiej stolicy świata, przyjął w końca o 
bowiązek wikarego przy jednym z kościołów para 
fialnych, przyczem pełnił obowiązek kapelana emi 
gracji — był oraz pierwszym założycielem Towa 
rzystwa dobroczynności dla emigracji w Parvżu pod 
prezyden‘ją księżnej Czartoryskiej, której sam tę 
zbawienną myśl poddał. Kiedy w r. 1840 księża 
Zmartwychwstańcy przybyli z Rzymu do Paryża i 
objęli cały zarząd nadjem towarzyztwem i nad emi 
gracją polską, natenczas ks. Sknrzyński usunął się 
i prawdziwe z powołaniem apoa^ lekiem nda się 
na misję dc knglii a ztamtąd do Śzkoeji, lecz gdy 
widział, że mn klimat tamecznego krajn, ani tdro 
wie nie służyło — powrócił do Paryża. W skutek 
powstałych wówczas w łonie emigracji rozmaityeh 
niesnasek i partyj, śp. ks. Sknrzyński doznał od 
właSUycL rodaków prześladowania i pocisków. D1l- 
tego usunął się zupełnie z widowni politycznej, 
wyjeżdżając do Fontainebleat — ztamtąd miał za 
miar ndać się do Rsymn, by wstąpić do jakiego 
klasztoru, i tam spokojnie życie zakończyć. W tern 
rewolncja fr&ncnzka w r. 1848 i zaprowadzenie 
rzeczypospolitej wstrzymały jego zamysły. Nare 
szcie w r. 1848 pozwolenie rządn anstrjackieg., 
powrotu Polakom z emigracji do Galicji, gdzie ks. 
Skarżyński miał liczną rodzinę — skłoniło . o, iż 
powrócił do Lwowa.

Rodacy umiejący cenić zasłngi i poświęcenie 
ks. Sknrzyńskiego, przyjęli go w jr. 1848 z otwar­
tym sercem, a chcąc nczcić takowe, przysłali mn 
zaraz nominację na naczelnego kapelana gwardji 
narodowej, którą mn przy obiedzie danym dla jen. 
Dwernickiego we Lwowie przez oficerów gwardji 
narodowej wręczono. Imię ks. Sknrzyńskiego wy 
ryte zottało na sztandarze gwareji narodowej, 
obok 15 innych zasłużonych ojczyźnie mężów, ja- 
koto jenerała Bema, Dwernickiego i innych.

Podczas bombardowania Lwowa w r. 1848 
ks. Sknrzyński z największem poświęceniem pełnił 
obowązki kapelana gwardji, zaopatrując rannych 
i administrnjąc tymże św. Sakramenta, świadkiem 
katedra lwowska, gdzie składani byli ranni bracia; 
świadkami są szanowni kapłani, którzy naówci.. 
przy kościele katedralnym zostawali.

Po rozwlązanin gwardji narodowej ks. Skn 
rzyński przes-mczony został dla zbierania nowych 
zasłng na In pasterstwa dnsz. Instalowany dnia 
3. maja 1854 nt proboszcza w Żurowie — pełnił 
przez blisko 25 1 b obowiązek dnszpasterza z naj­
większą gorliwością do końca swojego życia. Prze­
żył lat 72, z tych 49 w kapłaństwie. Pogiz. o od­
był się 23. września w Żurowie przy licznym u- 
dziale kapłanów obydwu obrządków, obywatelstwa, 
sąsiedztwa i samychże parafian. W czasie żałobnej 
mszy św. w dzień pogrzebu wygłosił mowę pogrze­
bową ks. Jan Biernacki, dziekan i proboszez ką- 
kolniAi, w której podniósł jego zasłngi jako pa­
sterza i kapłana. Nad otwartym grobem przemówił 
krótko lecz rzewnie ks. I~ydor Pilarski, proboszcz 
z Bnrsctyna podnosząc jego zasłngi jako kapelana 
wojskowego i dzielnego obrońcy wiary i ojczyzny.

Cześć jego pamięci, oby ta ziemia ojczysta, 
którą tak za życia umiłował — po śmierci lekka 
mu była.

— W ied eń  2. października. O obsnnięcin się 
góry przy Eisenkappel piszą do Presty: Silne bo­
rze sprawiły wiele nieszczęśliwych wypadków. Wie­
le łąk i pól zalała woda na wysokość 1 metra, 
drogi zniszczone, mosty pozrzneane. W Eisenkappel 
obsunęła się górt. zasypując dom częściowo, a na 
drngi spadła ziemia z gwałtownością, nie dozwala­
jącą umknąć wewnątrz znajdującej zię kobiecie, 
która też została zadaszona. Jej mąż zdołał ujść 
kominem.

Hamburga, jedna z nielicznych, Niemek, posiadają 
cych dyplom lekarski, będzie bówić o powołaniu 
kobiety do zawodu lekarskiegs. W Berlinie jest 
dwie kobiet lekarek, praktykujących od roku w 
tern mieście, i cieszących się • iczną praktyką.

— W  Paryża dala się słyszeć rodaczka na­
sza panna Połońska, sopranistka o głosie przejmn- 

w W NowynTTargn, 'dr Ygnacego"janowskiego jficym, dramatycznym a debiut jej skłonił pana 
Ł  ^ a c i e ,  dr Bolesława Serkowskiego w Stryju, i Haianziera do pozyskania artystki dla Wielkiej 
i*- k u i . . .  v  i. i.:____  Am r .,1 opery.

Gospodarstwo, przemysł I bandci.
W  skutek zarządzania Wys. c. k. pań­

stwowego ministerstwa wojny odbędzie się w tu 
tejszej c. k. krajowej komendzie zaprzęgów licy­
tacja celem dostarczenia potrzebnych materjałów dla 
składów tejże komendy na rok 1879.

Reflektnjący na tę licytację winni pisemne ofer­
ty swoje wnieść najdalej do dnia 25. października 
1878 o godzinie 11. przed południem do c. k. kra­
jowej komendy zaprzęgów (w ztfmdowanin komen­
dy plaen 3 piętro).

Bliźai warunki licytacyjne i wzory dostar­
czyć się mających materjałów pr7«jrzeć mogą in 
teresanci w powyższej komendzie i w skład/.ie 
materjałów.

Z Izby handlowej 1 przemysłowej.
Lwów dnia 7. październiku’ 1878.

Prezydent; Sekretarz:
Simon. M. Bodyński.

ce lu  dostarczen ia  chlebs owsa i słomy 
aa rok 1879 dla stacyj wojskowych, odbędą aię w 
’. k. wojskowym magazynie prowiantowym we 
Lwowie licytacje, a mianowicie 'ula 14. paździer­
nika 1878 dla stacji wojskowych w Brodach, Zło­
czowie, Brzeżanach, dnia 17. października b. r. 
dla stacji w Monasterzyskacn, Rohatynie, Stryju; 
inia 21. października b. r. dla sncji we Lwowie, 
Żółkwi, Wielkich Mostach; dnia 24. października 
b. r. dla stacji w Siedliskach, R,;oazowie, Jaworo- 
wie; dnia 29. października b. r. dla .acji w Grć d- 
kn, Sądowej Wiszni, Mościskack; dnia 4 listopada 
b. r. dla f'.acji w Jarosławin, JPrzemyśln, Sanoku; 
lnia 7. listopada 1878 dla stacii w Samborze, Dro­
hobycza i Bnczaczn.

Pp. przedsiębiorcy i producenci reflektnjący na 
te licytacje mają swoje pisemne oferty wnieść w 
powyższych dniach najdale’ do godziny 11 przel 
połndniem do Zarządu magazynn prowiantowego 
we Lwowie i jeżeli nie są już znani komisji, do­
łączyć do oferty certyfikaty uzdolnienia do liwe- 
rnnków, wystawione przez Izbę handlową lnb gdzie 
takowej niema, przez kompetentną władzę gminną

Bliższe warnnki licytacyjne mogą interesowani 
przejrzeć w biurze Izby handlowej i przemysłowej 
w godzinach nrzędowych.

L Izby handlowe  ̂ i przemysłowej.
Lwów dnia 7. października 1878.

Prezydent; Sekretarz:
Simon. Jf. Bodyński.

Lwów dnia 8. paździor. ( S p r a w o z d a n i e  
[ z b y k u p i e c k i e j . )  C iny za 100 kilogramów 
oariicu Lwów. Według jakości :

‘Pszenica czerwona od T l i  do 8-— zł., biała 
»d 7*75 do 8*— zł., żółta od 7*50 do 7 75 zł. 
jesienna — •— do —*— zł. ‘Żyto od 5-— do 5-25 
zł., nowe — .— do— *— zł. ‘Jęczmień browar 
od 6-— do 6*25 zł., pastewny od 5-50 do 5 75 zł 
'Owies od 4 50 do 4*75 zł. 'Groch do gotowania 
o l 6 50 do6’75 zł., pastewny od 4*75 do 5 25 zł. 
•Wyka od 4*— do 4 10 zł. — >Bób od 7*75 do 
8*— zł. 'Knknrndza stara od 5-75 do 5'50 zł., 
nowa od 5*25 do 5*50 zł. — , 'Rzepak zim. &d 
11*50 do 1 2 — zł. — 'Rzepak letni od 1 — do 
11 50 zł. —  'Lni&nka od 10' io 10*25 zł. — 
'Nasienie lniane od 10 — do 10 50 zł. — 'Nasienie 
konopne od — *— do — *— zł.- — 'Koniczyn* od 40 
io 50 - -  zł Iminel od 2 8 - ^  do 30 — *ł. — 
Anyż od — *— do —*— zł. Anyż płaski 36-— 
io 40-— zł.

Z b o ż a  i n a s i o n a  n o w e :  Pszenica czer­
wona — •—zł., bii —•—zł.; żółta — *— zł. Żyto 
—*— zł. Jo«zmień —*— zł. Owies — zł; — 
Groch 5 *50

Spirytus za 10*000 litrów procent:
Gotowy od — •—  do 33*— zł.
W terminach w mlesiąeu 

— zł. Usposobienie:
D r a g a .  O produktach ułamkiem oznaczunycn, 

orz^a poniżej usposobieni*: 
U s p o s o b i e n i e :

Nke ma popytu. — ') Stalsze.
W a l n t a :  mark 57.70; rabel 1.18; napo-

leondor 9.41.
R oh atyn  dnia 4. października. Sprawozdacie 

kasowe Stowarzyszenia pocztmistrzów, pocztekspe- 
djentów i pocztekspedytorów Galicji, Bnkowiny i 
W. ks. Krakowskiego po dzień 1. października 1878.

Wyszczególnienie Winien Ma
Udziały członków 11.152*23 2 294 75
Pożyczki na skrypta i weksle 5.776 93 17.355*67
Procenta 525*05 40.47
Fnndusz rezerwowy 1337-— —
Koszta administracyjne 338 50 702*70
Fandnsz pensyjny U*— __
Zaległe procenta ca rok 1877 166*07 —
Zaliczka na fnndusz pensyjny — 100 —
Koszta procesu 30 —
Gotówka z końcem sleipnii* 1878 —  583.19

Snmmi 20.106*78 20.10678  
Ogólny przychód kasowy wynos’ 20.106 zł. 78 ct. 

rozchód 20.106 zł. 78 et,, obrót 40.213 zł. 56 et.
Izudor Kowalewski, prezes stów.

tyai Porta nie chciała dobrowolnie jddać Bofinii 
i Hercegowiny, i nadto zaniosła skargę do mo­
carstw, przeto trzeba ją ukarać, i prowincje te 
na zawsze do Austrji przyłączyć.

Do tego samego wnioskn dochodzi Nowa 
Presse. Powiada wyraźnie: „że ok.lnik Porty 
ozwiał wszelką nadzieję, aby Aostrja za chowa­

ła względem Turcji stypnlacje traktata berliń­
skiego, to jest, aby po latach kilku ewakuowała 
Bośnię." Ale jest o tyle, śmielszą Nowa Prasę 
od PYemdenblatlu, że nie b ari się w allegorje, 
lecz wprost wskazuje, iż fahrykantem owej gorz 
kiej pignłk jest Moskwa, i na nią zrznea i ł  
odpowiedzialność za to, że lustrja zniewoloną 
została złamać traktat berliński.

Mamy tedy zaczarowane koło wzajemnych 
zarzutów Moskwa obwinia Austrję, że przez 
swoje zachowanie się w Bośnii, zniewoliła ją do 
złamania traktata berlińskiego w sprawie ru- 
melijskiej; Austrja zaś obwinia Moskwę i zrzn­
ea na nią odpowiedzialność za swoje postępowa­
nie w Bośnii. Czy dyplomacja potrafi wywikłać 
się z tego koła bez wojny? Przyszłość da prr- 
wdopodobnie wkrótce odpowiedź na to pytanie. 
WVp&dbi rozwiją się bowiem teraz szalenie 
prędko.

H. Listy sast. na 100 złr.
(bez knponn bieżącego).

Tow. kred, galic. 5 pret. w. a. , 86 45
■ * • ł  i  » . 8 0  25
B „ „ 5 „ okres. . 85 45

Banka hipot. galic. 6 pret. . . 90 —
Galie, Zakł, kred. wlośe. 6 pret. . 89 50

UL Listy dłużne za 100 xłr.
Ogólnego roln. kredyt. Zakładn

dla Galicji i Bukowiny 6 pret. 90 25 91 30 
IV. Obligi za 100 złr.

Indemnizacyjne galicyjskie . . .  82 25
Obligacje komunalne Zakł. kr. wł. 6'/„ 90 —
Pożyczka kraj. z r. 1873 po 6 pr. 90 —
Losy ™łita Krakowa . . . .  14 _o

a Stanisławowa . . .  19 —
V. Monety.

Dukat holenderski..........................
„ cesarski ...............................

Napoleondor...............................
Półimperjał rosyjski....................
Bubel rosyjski srebrny . . . .  1

a „ papierowy . . .  1
100 marek niemieckich . . . .  57 50
S re b ro .............................................100 —
Kupony w srebrze . . . . .  99 50

Wiedeń 8. października. W sprawie 
eryzys gabinetu austrjackiego przyjmował 

dzisiaj cesarz prezydenta Rady państwa 
dechbauera, podobnie został i Herbst do ce­
sarza powołany, a jak  mówią ma ta k ie  ce­
sarz zawezwać do siebie Schmerlinga, Eich- 
lofa, Wolfruma i Taaffego.

Berlin 8. października. Według ,Nordd. 
Allg. Zig." doręczył tu  wczoraj Sadulla bej 
turecki okólnik odnoszący się do austrjac- 
kiej okkupacji. Dla powinszowania następcy 
tronu 25 -letniego jego jnbileuszu jako wła 
ściciela 20. pułku austrjaclrege przybędzie 
tu  deputacja tego pułku.

Bukareszt 8. października. Na tajnem 
posiedzeniu uchwalono motywa, w których 
Rumunia żal swój wypowiada z powodu 
ofiar na nią włożonych, a zarazem oświad­
cza, że kraj się poddaje zbiorowej woli mo­
carstw. Rząd przedłoży projekta do ustaw 
odnoszących się do zajęcia Dobruczy i do 
oznaczenia terminu r jakim postanowienia 
kongresu mają być pogodzone z konsty- 
tccją rumuńską.

86 3Q 
8 25
86 Ba 
91 —  
91 —

83 25 
91 — 
91 25 
15 50 
21 -

5
5

44 
49

9 35 
9 54 

71 
17

5 
5 
9 
9 
1 
1

58 50 
101 50 
101 —

65
60
44
65
81
19

LURS GIEŁDY WIEDEŃSKIEJ. 
(WIEDEŃ 8]. października 1878.

łfarjana Krzykowskiego w Łańcncie, dr. Lnd- 
**a Zminkewakiego wHnsiatynie, dr. Jana Radka Zjazd kobiet. Do Journal d’Alsace piw  ^  M N U U in w ia iO g u  w u  u s ia u j u a • i/nuc* .u n u a n  u w  »/ y i* i  n w * |/i -

ę ^dwórnie, dr. Ferdynanda Obtnłowieza w Tnre szą z Wiesbadenn: W tym tygodnia zbiorą się 
*-* ahsa Reinera w Bnczaezn, dr. Franciszka ] w ‘Wiosbadenie reprezentanei Towarzystw oświaty 

'wieekiego w Gródkn, dr. Klemensa Knichy- kobiet Z pomiędzy pytań postawionych na porząd-
w Niska, dr. Adama Skibickiego w Ho 

^**nc«, dr. Antoniego Pietrayckiego w Rossowie, 
* Antoniego Broniowskiego w Sokala.

Rl. Asystentami sanitarnymi: dr, Alojzego

kn dziennym podnosimy następujące: „Jakie są naj 
właściwsze środki, żeby zarządy miast skłonić do 
nżyeia kobiet przy zarządzie miejskiemi instytucja­
mi dobroczynności ?“ — Panna Anna Dahms *

Maimy to, Nar. i astai. maiimsti.
Okólnik turecki w sprawie okkupacji, o któ­

rym doniosło przedwczoraj Biuro koresponden­
cyjne w trybie przypuszczającym, okazuje się 
dzisiaj, że rzeczywiście istnieje. Rozesłało ono 
przedwczoraj urzędowy telegram, donoszący ie 
„Porta m a p o d o b n o  z a m i a r  wystosować 
okólnik do mocarsw i w nim zanieść skargę na 
nieludzkie postępom mie AustrJ»ków z mahome­
tanami w Bośnii" Tymczasem Nordd. AU. Ztg. 
donosi, że właśnie przedwczoraj okólnik turecki 
doręczony już został przez SaduUah beja gabi­
netowi berlińskiemu. — Tym sposobem wnosić 
wypada, że w przypuszr ć,^cj— trybie wystyli­
zowany telegram Biura korespondencyjnego miał 
tylko na cel, osłodzić wielce gorzką pigułkę.

Jaki obrót przybierze stosunek Austrji do 
Turcji w s utek tego okólnika, trudno na razie 
określić, nie znając zwłaszcza treści noty ture­
ckiej. Bardziej tedy na razie na uwagę zasłr 
guje pytanie, kto sfabrykował ową gorzką pi 
gułkę, zadaną hr. Andrassemu ? Owoż rśród pism 
wiedeóskich, jeno dwa poruszają dzisiaj tę kwe- 
stję, Fretrdenblatt i Nowa Presn- Pierwszy nie 

j wymienia po imieniu fabrykauiów, lecz tylko 
nazywa ich „złymi doradzcami sułtana*; a wy- 

jl&wszy wszystkę swą żółć na Porty i na tych 
doradzców, kończy rzecz swoję temi słowy:

„Jeżeli tedy Port* weszła na drogę otwar­
t e j  względem nas nieprzyjażai,. t  mamy wszel­
kie prawo, prowincje zdobyte krwią naszych żoł­
nierzy przekształcić w silna warownię, z murów 
której spokojnie będziemy się przypatrywali dal 

'szemu rozwojowi rynadków na Bałkańskim pół'
‘ wyspie."

Ogołocony ze stylistycznych arabesków 
wniosek Fremdenblaltu, jest tedy ten, że ponia

{Tylko w jednej eeęici wakh ..jszego numer. 
drukowane.)

W iedeń 8. października. Jenerał-m ajor 
Zach z Zawalje donosi telegramem do jene- 
ralnej komendy w Zagrzebiu, iż jenerał- 
major Rheinlander toczył przez cały dzień 
6. października szczęśliwą pożyczkę na po­
łudniowy wschód od Peci przeciw silnym 
oddziałom powstańców. Niestety straty  są 
znaczne.

P ad li: podpułkownik E ltz, dowódzci 
76 pułku, kapitan Polonyi z 71 pułku re ­
zerwy, porucznik Janowski z 12 bata^onu 
strzelców, porucznik Muller z 48 pułku. |

Ranni: Major Pokorny Berthold z 12. 
batalionu strzelców (ciężko), Korselt, tegoż 
samego batalionu (lekko), Wujnowic, z 48. 
pułku piechoty (lekko>). Szeregowców padło 
160 do 170 ludzi. Dnia 7, października po­
tyczkę wszczęte na nowo. Szczeeółv tych 
dwudniowych walk nie wiadomd.

Rzym 8. października. W atykan poczy­
ni* kroki, aby w konstatacji Bułgarji prawr 
kościoła bułgarskiego, uznającego papieża, 
(unitów) za pomocy niektórych przywilejów 
były uwzględnione. Na Bośnię i Hercego­
winę W atykan nie rozciągnie hierarchii k a ­
tolickiej, ale starać się będzie o utrzymanie 
specjalnych instytucji kościołów katolickich.

Papież przyjmował wczoraj licznych 
cudzoziemców.

„Ita lia  m ilitare" donosi, iż minister 
wojny postanowił rozwiązać kilka republi­
kańskich kasynów, noszących n&z vę Piotra 
Barsanti, kaprah\, który w roku 1871 roz­
strzelany był za republikańskie spiski. 

Cairoli odiechał do Belgirate.

Przyjechali dn'a 9. paźdalernika 1878,
HOTEL ZOBŻA Z. ks. Lnbomirska a Pary­

ża. W. Bogdański e Żurawicy. P. Górski a Kra­
kowa. J. Tyszkowskf a Rybotyca. A. Tyaenhana a 
Bludnik. J. Horowitz z Bnkaresftu.

HOTłPTi EUVnt>KJwK I: A. Bogd: i Anti io- 
wica z SKomorocL

HOTIL LANGA: Wat tek a Ara  ̂ , J. Hoiaer 
z Rzeszowa.

HOTEL ANGIELSKI: J. Grocholski z Oser- 
dowa. J. Krzyżanowski a Liska. F. Opolski z Mo­
skwy. W. Rylski z Uhrynowa. H. Wiśniewski z 
Dobrzau. L. Szczepański z Botnszan.

HOTEL WARSZAWSKI: K. hr. juanckoroń- 
ski z Rozdołn.

HOTEL KUHNA: St. Bielecki z Morsayna. J 
Kaliniewica z Plebanówki. A. Skowroński z Pod- 
hajee. E. Tretiak z Krechowa. A. Tomaszewski z 
Gródka. K. Cogen z Krakowa.

W eatrze hr. Skarbka.
We środę dnia 9 października 1878

P A N  D A M A Z Y
Komedja w 4 aktach Józefa Blizińskiego, nagro­
dzona pierwszą premią na ostatnim konknrzie kra­

kowskim.

godzina 2 -Dtnut 
osy kredytowe 160.—.

Akcje fraiL-aost. —.—.
Jnionsbank 67.75. 
fordbal i 200.—.

BLoiąj \lf51d. 1*6.75.
Aolej Lł -czer. 126.—.
Rudolfsbahn 117.75.
Węg. obi p. w zł. 63.75.
Losy z r. 1864 139.50.
Vi -kehrsbank 102 —.

ęg. galic. kolej —.—.
Bankverein 105 25.
Rosyjski rubel pap. 1.18.
Wied. communal. 89.60.

Usposobienie: słabe.
W iedeń d. 9. październik*, 

godzina 10 minnt 35 po południa.
Akcje kredytowe 226.10 Anglo - austrjacłde 101.20
Kolei Kar. Lnd. 230.50 Kolej Południowa 70.— 
Unioasbank . 67.60 Napoleondor . . 9  39 —

Usposobienie: mdłe.
B erlin  d. 8. października, 

godzina 5 minut 48 po połndnin.
Boss. Banko. . 203.— Credit Actien . . 390.—
Lombarden 120.— Galizier . . . 99.76
Bum&nier . . 32.75 Oestorr. Banknot. 171,60

Usposobienie *

17. południu.
Węgier, kred. 205. 
Anglo-austr. 100.75 

)lej Kar. Lud. 230.— 
Kolej Połudn. 69.50 
Kolej Elżbiety 159 AO 
Węg. Nordostb. 113.50 
Węg. Ostbahn. —.— 
Galio, indemniz. 82 50 
Kolej Sńdm 109.— 
Losy tureckie 19.75 
Kolej Państw. 253.— 
Losy węgier. 77.50 
Marki niemieckie 68 10 
Węg. renta w ił- 83.60

K as. Alfie. Tow, kredytowego.
Kupuje. 8pr*-, ąj

Listy sast&wne ot rósz ku 
pouów 100 ikr. > 86 75 86 25

Listy nastawne oprócs kn 
ponów 100 złr. po 80 60 81 25

Ł ów d. 9 październik* lt?o .

Początek o godzir' * 7mej wieczór.

Jutro, we czwart6k dnia 10. października
Drugi występ panny Bożanowskiej.

H a l l i a ,  opera Stanisława Moniuszki akt II. 
I l a g c n e c i , opera Mąyerbeera akt I. 

S t r a s z n y  d w ó r , Opera Stan. Moninszki akt III.

Lwów, z Izby handlowej, 9. października.
L Akeje za sztukę

(bez knponu bieżącego).
Kolej galio. Karola Ludwika , . 229 50 232 —

„ Lwowsko - Czerń. - Jasska 125 — 127 —
Baukn hip. gelie. po 200 złr. . . 247 - 250 —

„ kred. galic. po 200 *łr. . 216 — 220 •

P o c i ą g i  k o l e j o w e .
Odchodzę ae Lwowa s 

Podług aefarn lwowokiege.
1)0 KRAKOWA: o godzinie 11 min. 23 pnod

poeięgap8spłes«dy): o godz. i  m. IB terno ( lęg 
-obowy), o godz. 4 minnt 19 po południa (poeięg 
rięeieny).

DO PODWOEOCZT9K: (z Podmunomi): o godś. 11 m 10 
wieczór (poeięg oeobowy); o godz. 12 m. 47 r  m- 
łudnie (poeięg mięnany).

DO PODWOLOCZT8K: (< głównego dworóa): e gud. I  
win. <7 rano (po lai poopieezny); o godn. 11 min. A 

ór poeięg osobowy): o jodz lS u u . M r po­
łudnie (poeięg mięnany).

DO CTWWIOWDSC o godzin! 7. mirnt I  rano (po- 
eięg poepieecpy)-; o godz. IX minnl 46 rieeou 
eiąg mięnany), * godz. 12 min. 50 i  południa (po­
ciąg mięnany).

DO STANISŁAWÓW/: (na Stryj): o (odsipl 7 minnt
1 rano (poeięg nr. 1); a e 6 minnt 1 wieczór.

Fnychedzę do Lwewai
Z KRAKOWA: o goduinie 5. minnt 42 rano (poeięg po- 

spieemy:) o godz. •: 47 wieczór (poeięg osobowy), 
o gods. 11 m. 88 praed poładnloa (poci4̂  nifutny);

Z P JDWOŁOCZYSK: (na dworzee w Podzamean): o go­
dzinie S minnt 22. rano (poeięg oeobowy): o godz. > 
m. 29 po południn (poięęg mięezauy).

Z PODWOŁOCZYSK: (na dworzee lwowski główny): o 
godzinie 11 m. 8 wieczór (poeięg poepieasny) o godz.
2 min. 13 rano (poeięg oeobowy) o godz. Im . N  
po południa (poeięg mięezany).

CZERN10WIEC: o godzinie 10 minnt. II. wieczór (po­
ciąg pospiessny); o godz. 4. m. I. rano (poeięg inlę 
ezany); o godz. S m. 10. popołudnia (poeięj aięanuy

Z STANISŁAWOWA: (na Stryj); o godzinie 9. m. 2) 
wieczór (pociąg nr. a.)

N A D E S Ł A N E .

Panna Ludmiła Ostoja Mikorska
profesorka śpiewu,

uczennica prze lut sześć konserwatorjom Wie­
deńskiego, Medjoląńskiego i Paryskiego, w kła­
dach profesorów Marchesi, Mazzuchati, Lamperti 
i Rewiala, a przeż lat 10 wystepigąca jako ar­
tystka liryczna na najpierwszych scenach i w 
koncertach we Wtot ech, Francji i Anglii,

ma honor zawiadomić Szanowną Publiczność, 
ie  z dniem 15. października udzielać zacznie 
lekcji śpiewa i włoskiego języka tak w domu 
uczennic, jako i u siebie przy ulicy Ossolińskich 
liczba 6.

Dowiadujemy się z ogłoszenia naszego dzisiej­
szego dziennika, ie dentystyczne Atelier dentysty p. 
J .  W e i s a ,  znajduje się przy m i l e j  J a g le *  
l o ń s h i e j  fi. 6 ,  dawniej Jezuickiej.

Kirtand mieszki nia.
Dr. D ę b i c k i

po powrocie z Iwonicza mieszka we Lwowie w 
Rynku nr. 17 I. piętro.

Ordynnje od 2 do 4 popołndnin.

D r .  K a r c z
trudniący się od kilkunasto lat specjalnie radykalnem 
leczeniem c h o r ó b  s k ó r n y c h  z z a k a ż e n i a  
k r w i  powstałych i w z m a c n i a n i e m  s i ł ,  skut­

kiem n a d u ż y c i a  o s ł a b i o n y c h ,  
ordynnje w mieszkaniu przy nlicy Wzłowej 1. 9. 

od godz. 8— 10 i 2— 4.
(Także listownie przy ścisłej dyskreeji.)

Jego „Poradnik‘ w powyższych słabościach 
(drogie wydanie) można nabyć n antora i w księ­
garniach, pc w i e  1 złr. 20 et. za egzeplnn.

2945
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W isdeń 7 października.
?y^sss«iiaj dla*; pRi' 

step* C«a IGO *!r.)
B--a?F stuter. V banku. & jse.

,  irisrabr. 5 a 
1383 esłsloay(m.k.) . 

J § 1889 ‘z, icau „ ,  . . 
&K1384 P 25Csł<-. w.*.' p«. 
3  8 1860 ,  SCO ,  ,  5 ,
** o 1S60 .  100 „ „ . .

A .  100 a * . .
ListyzoaŁno*.yo 120 sŁB „ 

nR ita *łt?4s 4 praż. . •
js iadeaaisa* 

(100 zł.)
Galicyjskie 
Bifcowiiłskie

G 9liga*p

luna publiczne poij zki.
Wggraaki renta sSote 8 ps. po

JO dr. n . Ł .....................
Węgierskie poi koL po 1S0*Ł 

5 prooostowe . . . .  
Węgieraka tx . po 100 ab. . 
Turecka posyeśka koL po 4 h.

Akcje laskowe.
'flo-cnatrj. po 200 eŁ ISO . 

Boaencred. L Ges. 200 zh. 
rmkiod kredytowy dla tum dla

prsamysłn. . .
J.zklsi kred. węgier. 200 sir. 
lW ars. < kont iżar oit

po 600 z ł r . ..................
Frasoo-austriackie *x 00 złr.
a

płacą | żąda. 
złr. w. a.

6140 
6310 

328 — 
319 — 
106 60 
11080 
.2150
139 25
140 75 
72

82 60 
80 —

61 55 
63 25 

325 — 
321 -  
107- 
11130 
w a -
iss 75 
14176 
7216

8 3 -
8 1 -

8410 84 25

99 — 
77 75

93 60 
78 25

10176 10426

229 80 
21050

230 20 
210 76

730 — 740 —

------ ---

k IOOi
tkdfcrjBlri

m SOOi

BaBe. bank dla hadłalpagaŁ
lOOisb..........
lottfefa- krad. la
anatf ■ ę«. so 80Óałr. 

Unto&bśutkpolOusłr. . . . 
Vsroinabanx po 100 afc 
Yscksfcrakank pow. pa 140 sb. 
WlcdodaU Baakranda po 100 

sb. w. a . .....................
▲keje kolei. 

AlbrechtaAineebta po 20 
AlRUdikknpo2 
Dałeetnańakiej

200 ab. .
300 ab. arek. .

Bttbiaty ■; ;  h! k. ! 
FwdgriiaaKpółnocnej po 1000
Frandaaka Jós. po 200 ał. w. a. 
Kolei gaL Karola Lodw. po 200

« h .m .k ...........
Lwów. Caer. Jaaaka po 200 aL 
Morswako-Ssląika (eeotrab

po 200 ab......................
A cafe. póła. aaeh. poSOOzż. me.

.  .  lit. B. po 900 ii. e .
Badołfb po 900ab. srebr.
Siedmiogród, po 200 sl. w*, ar. 
~taat38iaanfcaha Geoelbehaft

200 ab. w. a.
Sfldbaim po 900 ab. erebr. . 
Tramwaj wfod. po 900 złr. . 
Węgierzko-galisyjshs (Lept.)

pc 200 z ł r . ..................
Węgiw. półnoan. waehodn. po

200a£r. arebr.........
Wygier. wweh. (Ostb.) poSOO ai. 
Kfttw.ai [W« * .)9  

1>*01#*. b a .

płacą | żąć i. 
złr. w. a

790 — 
69

109 
206 —

11725 
SIS 
159 60

ieee—
12825

230 76 
126 50

111 —

118 
109 —
266 — 
70 60 

1E6 75
84 60 

113 78

IllO— 111 —

792 
69 60

103 — 
208 25

11776 
160 50
ZOM —
128 76
231 25 
127 60

11160
118 50 
110 -

266 60 
71 

16726
8 5 -

114-

Aksja pmatysfowa.
$ad*w. Tew. acatr. po £99 ab. 

B a wiod. pv 100 * .
,  izńiob. poć.. ICC ah.

Ł l a t j  z a s t a w a #
(x 1 0 0 x1.)

Bodenered. allg. Oetor. 4pr. ar.
_ apiae.w881at6pr.wa. 

GaL Tow.kred. zbna. 4 pr. w. a.
Glalic. \wmk1il pot 6 prtft w. a.

a Zakł. kr. włośe. 6 pr. „ 
Towara. kred. miejakie 6 prt 
Bankn».a3atr.m.k.6pr. .

■ 1 ■ W. a. 6 m

Obligacje pierwsxeibtw« 
kol. xa 100 ri.)

preiAlbreebta po 800 ab.
100 ałr.............................

AlfOldskio po 200 air. 6 preL
■r.ebr. w. a . .................

Oaeaka a 800 ab. 6 pr.» . w. a. 
KUMety po 6 pr. er. w. t. . .

,  eaa. 1862 5 prot. . .
om. 1870 6 ,  , ,

_ ea. 1872 6 ,  . . 
Ferdynanda pół. 5 pret. as. k.

■ ■ 8 . t  w. a.
jp ■ 8 ,  erabr. 

GaLK. L. SCO złr. 6 pr.tr. w. t  
,  ILea. Sprct. . ;
.  III. em. 1871300 .
,  IY.cjł »300*Ł6pr. 

Lwow. Cs«m. Jawr, I. :m. 386S 
«qptb.*!

płacą | żąda. 
ałr. w. a.

108 — 
92 60 
79 50 
8560
89 75 
88 50
90 —

97 40

1C8 60 
9 3 -

8 6 -  
90 25 
89 25

9760

68 25 68 75

69 25 68 75

9175 92 26
90 76 9125
--- 8 4 -
88 - 8850

101 — 10175
96 60 — _

104 75 105 —
100 60 1 0 1 -
98 60 9 9 -
96 60 9 7 -

78 25 78 76

Lwow. GawB.JaH.IL ea l̂Str*
1 0 ab. 5 prał. srabr. w. a. 

L ' «am. Jao.nLem.lS9S 
800 ab.5 pr. erebr. w.«. . 

Lwow. Gaar. Juu. IY. em. 1879 
800«łr.5 pret. erebr. w. a. 

Bndolfa p«800 dr. w. i. rrt.
itrebr.e. < ! » .....................

Bnc Uaaa. 1869po 8C0dr.5 
pret. oebr. w. a. . . . 

Bndolfa ea. 1872 po m  Jr. 6 
abr. w. a. . . .  

ic lakiej na 900 zb. 
pzńt...........................

Papiery loteryjne 
j  tuka).

Zakład jured lot r dla baadln 
i przemy* ła

Klary po 40 złr. m. k.
Eecfevi< ‘»iegfevich po 10 air. m. i. . . 

Krakowska po 90 ab. . . . 
Falffy po 40 ab. ul k. . . , 
Bndolfa polO ab. m. k. ■ . 
Ka. Salm po 40 ab. m. k. . . 
St. Genois po 40 ab. a . k. 
Steniaławowaka(poźyoska) po

20 ab. w. a.....................
Waldetein po 20 złr. m. k. . 
WindiachgrStB po 20 ałr. m. k
(D-»;sy Si&iesif exne.)

Bnrlin 100 mark. . . . .  
Frankfurt 100 D Jk  . . . 
Hambarg 100 mark . . . .  
Londyn ' )0 1nt aote:
Farr*1100 banków . . , .

płacą | żąda 
-złr. w. a.

79 76 80 —

7120 7160

6775 68 26

7650 77 —

7875 74 —

72 50 7 8 -

6 5 - 65 50

160 — 
2875 
14 — 
14 75 
2750 
14 — 
8825 
34 —

16G40 
2960 
14 60 
16 25
28 — 
14 50 
38 75 
35 —

1950 
22 76 
2850

20 50 
2325 
29 —

57 20 
5720 
5720 

11720 
46 55

6 30 
57 80 
1 .8 0  

117 60 
46 60
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KSIĘGARNIAMm 1
w Krakowie

poleca najnowsze dzieła nakładowe i
komisowe

G o e t h e .  Poezje [wybrano] tlónraezył 
Hngi Zathey 1 złr.

J & n e t  P a w e ł .  Muterjalizm wtpół- 
’Z'.)8Tiy 1 zł.

K a l i c k i  Bernard. Bognsław Radzi­
wiłł koniuszy litewski. Szkic hi­
storyczny 1 zł. 65 ct.

K r  - z e w s k l  J .  1 . Jak się psn 
Paweł żenił i jak się ożenił, po­
w iąż 1 zł. 60 c t

— Histojja pr; »dziwa o Petrkn Wła­
źcie palatynie, którego zwano Du­
ninem. Opowiadanie historyczne z 
XII w. 2 tomy 3 zł. 30 ct.

— Z siedmioletniej wojny. Opowiada­
nie historyczne 2 tomy złr. 3.30.

K r u k o w s k i  Józef kt. Kazania na
uroczystości i inne święta N. Marji

zł. 3.Panna ndziei nauki majowe 
H a a a la k l  E. T. O natr e i pochc 

daeniu dusz ludzLich 31 et. 
M i c k l e  -Ic* A d a m . Pan Tadeusz 

czyli ostatni zajazd na Litwie bez 
op .wy ] zł., w oprawie w płó- 
cienko tng. zl. 1.60 

P e c e i  Joachim ks. [Leon XII ] pa­
pież]. Kościoł i cj -iiizacja l zł. 

P e l e a a r  Józef _s. Życie duchowne 
czj Ii doskonałość chrześcisóska 2 
toi_y 3 zł 

S a w la o n o w a  Rozalia. Dzieje sta­
rego testamentu dla młodzieży wy­
znania Mojżeszowego 60 ct. 

S t r u t y k a k i  eiilinsz hr. [Berlicz Sas] 
Poezje i wspomnienia jego zł. 3.20. j 
Wszelkie zamówienia z prowincji, J 

wykonywa księgarnia odwrotną poczt” 
3817 2 - 3  ‘

X S < Y 8 |0 .
F r i e w y b o r a t

Herbaty chińskie
■bloru majowego 1878 

w najwłększyr wyborzs 
Imperial kwiatowa */, kil. zł. 4.—

dtto czarna ,  ,  4.—
Melan-[ 1 kwiatowa ,  „ , 3  —
Diamond czarna » » » 3.—
Familijna kwiatowa » » » 2.—
Congo cesarska czarna ,  ,  „ 1.60
Wjrsiewki herbaciane » » » 1.20

KUM B B E M 8 K I
bardzo stary hut. po złr. 1 i 1.40. 

ABAC de GOA
bardzo atary bntelka złr. 1JS7

WTWinogrona zFeshiu
knraey‘ne, co dzień świeże caiemi ko­

szami lub częściowo.
K a w io r a a tra c lia ltak i

grnboziarni ty, świeżutki.
BULION wołyński

wyschnięty pół kiło złr. 1.80.
Kydze marynowane 

Piwa karwińskie butelkowe
wyśmienitej jatości w bntelkach pół­
litrowych po 11, 4 12 i 9 ct. za
butell i w M z c Ik ie  i s t n e  t o w a ­
r y  k o l o n i a l n e , w in a  i  t. pJ
poleca W najprzedniejszych gatrn-'

kach i po cenach najmierniejszych
handel towarów korzennych

f.Marszaffiewicza
we Lwowie, a .ica  Krakowska 8 .

A k a d e i n i  Ic N a t i e z y c i e i Do wynajęcia
M rchlubnemi nadectmatni postnkuie lei jęiyka frŁ„onzkiego przy e k wytsz/ch '6 pukoji prz“dpolcój, kuchnia, spiżarnia, 

ji na wsi. Bliż^z wiadomość pod adrc szkołach, udzieli lek -je jesyka francu-ipiwnica, stryen na I. piętrze przy ulicynm T. H nAał« ra .1 i _I « • ■ ■ . . . - . . ■ . ■ • ' o ia ..... • -sem L. S. 1 „e resŁ Lwów. 3840 —17, Jski.go( osobne w pieści, , jako i  t o - S o b i e s k ie g o  I. 3 .  Bliższa wiadomość
toby sobie żyer.ył k a p i t a ł  8* c 6ó r a- / * ki# KodzinJ v domu f od "»run-w handlu p. ArnohL Wernera. 4 - 6® /*t°by s< 

u d o  d i  
l i k o w i
iP ^ m ów io i

d z l e s l ę ć t y s i ę e y  z ł .  n io >
w oó hipoteczuie i mieć w u 

_mówionym procencie stosowną ilość 
pola pierwsza' klas; t-a zimę już zasia­
nego przy kolei między Lwowem a Prze­
myślem z budynkami i ponieszkar ieu 
albo zboża wszelkiego . larzyn z dodat­
kami nabiałn i innemi do utrzymania do­
mu potrzebnemi w nalurce, - i lata npo- 
dobalnie UŁÓwione, z prawem lokujące­
mu zastrzeżonym wypowiedzenia kapiułu 
□a 6 miesięcy przed końrem każdego roku, 
może zasięgnąć Uiż< .a  w, idom iść oso­
biście lnb li ;ownie pdu a d r e s ą  F .  W . 
pou 1. 6 przy niicy Pańskiej we Lwowie 
w ciągu Dic4ecego miesiąca października. 
"819 ? 2

kam. przystępnemi z polskim lab nii- 
miemieekim wykładem. IJli a Zielona Nr 
8. nr dole. 3779 3 3

Do sprzedania. ! Olejek słuchu
F i o c e  k a l l o  » o  nowszego systema po 

cenie od 20 — 4^ zł. w komis oddane. 
P o w 6 * ».ryty bardzo w dobrym stanie 

za mierną cenę.
P r o g i  d ę b o w e  nienż; ane na uszti 

pod fundamenta, do piwnic i lodowni, 
do cembrowania studzien itp. przy­
datne.

Bliższą wiadomość powziąść można 
przy nl. C io w e j  N r . 2 3388 6 - 6

Zarząd dóbr hr. Eugeniusza Kińskiego w Skolem
urządził we Lwowie przy ul. Cmentarny l. 11.

S K Ł A D  T A R C I C
j o d ł o w y e b ,  s o s n o w y c h ,  b u k o w y c h  I |a w u r o ~ y c h ,  in a te r j r i łu  
r e z o n a n s o w e g o ,  t r o c i n  bakowych i jodłowych, t nć e ż o bv  ,dów na p r z e *  
t a k i  i sprzedaje takowe w najlepszych gatunkauu po najtańszych eenach.

U urasta się doatojnych właścicieli uóbr, przedsiębiorców budowli, przemy-
•■łow- ów, »tnla zy Itp. o łaskawy odbi< r.

składu przyjmuje także zamówienia na wyroby z lanego żelazaZarząd
„„zelkiegi rodzaju, dalet a przedmioty z kntego żelaza i wyroby zawodu ko- 
waudegc, które się spc. ządzają w huta ~h. powyższych dóbr. Cenniki bezpłatDie.

Zarząd składu wyrobów Eugeniusza hr. Kińekiego
Ad. Mendeek.S757 14 10

pr-tperuwany przez nidsztabowego le­
karza Dr Schmidt, leczy każdą głucho­
tę, jeżeli nie pochodzi od urodzenia 
(utrudniouy słuch i szum w uszach na­
tychmiast.) Cena flaszki wraz z prze­
pisem użycia 2 zlr. na prowincję za na­
desłaniem gotówki franfco 2 zlr 30 ct. 
G łó w n y  t tk ła d  u  J u l i u s z a  
G r i l l i  r Wiedgu VI. Mariahilfer- 
śtrase Nr. 45 (Hirschenhau.) na I. pię­
trze. 3838 1—3

ŚWIADECTWU 
Przeszło 12 lat straciłem wskutek aiugiej 
choroby słnch w lewem nchn, o mię 
w mojem zatrudnieniu bardzo był uie- 
miłem; wszystkie nżywane środki nic 
nie p< lagaty, aż mi przed Sma tygo- 
'niami poradził mój przyjaciel użycie 

pańskiej (deikn na tłneh. Ponieważ 
niejedno już używałem, nie chciałem i 
tego używać, lecz ostatecznie spróbo­
wałem. Ledwie użyłem połowę Jaszecz- 
si w przeciągu 14 dni odzyskałem zn- 
pełnie mój słuch. Wszystkim podobnie 
cierpiącym mogę ten olejek na sł"ch 
polecić z cąłem sumieniem jak najlepiej. 

Fćrstenwalde, 3. sierpnia 1876 
Juliusz Steinberg.

ADAMSKI &  C2APCZYNSKI
dawniej A R M A T Y S

M AG AZYN KUTER
we Lw ow ie, 

u i i c a  M a U c k a  n a p r z e c i w  K a t e d r y ,
polecają: F u t r a  g o t o w o  d a m s k i e  i  m ę: K ie  do poaróży, jak ró- 
nież ł u t r a  * * a s to w o  podług nanc wszyć i fasonów, k o ł n i e r z e  i  
z \  ę k a w k l  dams' :e w gatnnkar1 najróżnorodniejszych, c z ia p k i ,  k o ł ­
p a k i  z a r ę k a w k i  m y ś l i w s k i e ,  d e n .1 d o  s a n i ,  r ę k a w ic e  

f u t r z a n e  dla furmanów i. t. d.
Wierzchy gotowe do futer damskich i męzkich

w różnych gatunkach. 3818 1—?
Z a m ó w i e n i a  z  p r o w i n c j i  podług nadesłanej miary nskatecz-

wrkończe-niamy w najkóótszym rzasie, r ę c z ą c  za sumienne i akńratne 
nie, jak mniej za d o b r o ć  i  t r w a ł o ś ć  naszego towara.
C o n y  n a j n u i i a r k o i r a ń s z e .  C e n n i k i  n t .  i ą d a n l e  f r « .j ik o .

L, 1. 335.

NAKŁADEM

Księgarni Polskiej
im LWOWIE 14. plac IIALICEI\ 

opuś c i ł y  prasę:  
KRASZEWSKI J. I. Ż e llg a  po­

wieść złr. 2.40.
KRASZEWSKI J. I. K r w a w e  

Z n a m ię ,  powieść zł. 1 >. 
VERNE JOLJU3Z, H e k t o r  S e r -  

w a d a e , podróż po światach 
słonecznych, powieść w 2 to­
rnad), uwieńczona j rzez akade­
mię nauk w 

RODaKOW KI, 
i HARJEWICZ.
Malarstwo, rzeźba, architek­
tura zł. 1.

P o w s t a n i e  p o l s k i e  nad Baj­
kałem, opisane prze* naocznego 
świadka 60 e t. . ’9l6 1—3

w szelkie cierpienia nerwowe w jednei
chwili ustępują po użyciu pignłek anti-ne- 

Sklad w Paryżuwraglijnych l)r\-Cronier. 
w aptece p. Lerasseor, me della Monnaie, 28 
w Krakowie w apt ce p. Tranezyńskiego przy 
nlicy Florjańskiej — we Lwc ie w aptece 
p_ K r z y ż a n o w s l  i e g o  obokBrygidek i 
p. Piotra Mikolasch. W Warszawie w skła­
dach materiałów aoteeznych, pp. T rd. Ang. 
Gallego i J, Mrozowskiego. 3424 2—?

i W « M »  • • « • • • • • • •

•  Pończochy i  Skarpetki •
® b.ałe i kolon rs,
{  K a f t a n i k i  i różne
•  Pończoszki i  skarpetki

d z i e c i n n e
5  połeca w wielkim wyborae w nai- 
™ IepBzem gatunku prawdziwe saskie 

wyroby, h a n d e l  p ł ó c i e n  i  t o ­
w a ró w  m i o s a a n y c k

Kow alski i M eyer
Lwów, Rynek 1. 26.

£  3242 3—4
• • • • • • • • •  H t M i N I

i
w

i

M a ją te E  z i e n u k i
składający się z 300 w pola ornego, 58C 
n . łąk, 70C6 b . las., 3 mils od Lisk o ł  
legły, jest pad korzystneml waran k»mi m  

b; 8811 S 8 .

Przeciw wyłysieniu głowy, 34P2 9 -2 5

slwizniz i twerzeui* sî  łupleiy, przydaĵ  »ię wódtng codziennie 
uadrkodz&ejck śwlzdeótw i Ustaw dst̂ kasynoyeh jedynie i wytseznie
O l e j e k  t a  n i  n o w y  d r .  J f l o r a s .

I>xlatanie tęga jest faktyesnie asdsiwiajaec , gdyi nletylko ie 
Msuwf WBuystkie wyicj wymienione slaboJei, ‘ lecz tt gei wtmaenia- 
jąee sohstanoje paiywnr, które wedlag aazad umiejątn»fot włosom 

itrsebne, praywracaja każde włosy chorobliwe de
»oro«tn włosów.

konJecsnle ff. netrseb
nowego ftyoin i priycsyśUjf »i<j sdumi e wa ] d o  porost

Ta doaioałf akaUOanoid Stwierdan nloalioaoną łleid ówincUotw.
hlî day innoml I Bast̂ paĵ ee: 1 ja oddaj o olejkowi Inninewemti, 

K«rag aaUiaa poohwad̂ , gdyż takowy niotylko żo lapoblogl 9 
idaia l«pioż«t Uoa sprawił mi moony pnrost wioiłw.

wyft-
Aadrassy.

rthl&Bomu vrtes dr. Jtsras
Bliższa wiadezseść w kanselsrjl , I 4>“l,, ŵ i” l* ił ‘w#r“ '

Lata W  a ć j i ł a w a  C a a lk o w M lk le - 11 WUl.rskU in ik l bI« kjtj w «lt*i» wjIsmjś wtssśw m ló  •< w n i l i i i t ,  sś saaro W Przemyślu. W P»r»ś* ■■'(* Utarł* Iicią,* nŁjwmł ol,jpk inninawT dr. Msraa, ktśry w krótkim cmiii
a  «TUii;t mię » t«j tkmkjr. 8t»«»wai* do >ssłs(i tilij*  fibliwilt Iw ifrofutturl as- 

laiaę fMk»u^ a wyaaśase  ̂aajtywiaa fadslękawaaU-

Obwieszczenie.

m
i i

J F l u r s c h e i m a 3765 3 - 3
patentowane młynki do śrutowania paszy i gniotowniki.

Zaiioae ceujr: Nr. l.a a aąbkowatemi oł; 1 bn
iwycr.ijne bartawane i stal ~ai waler,

1# 50 «t. I* tt. S et.aitnka 17 zł. 50 et.
Nr, X sztuka 40

jeżeli x ruckokoten (Sekwunrrad) i  ii. osobno.
W skutek aroblouyeh .w praktyce doiwiadozed, peoayelono wiolo* 

rakle nlepssenia w nowjzyoh nrynkaeb, n to samo o wielo moeniejssf 
skrzynkę (praczco wi»lkośd Nr 1. supethio odpada) ząbkowato kitka ■»- 
miast zwyeaajnych z taaego żelaza, n przy stalowych maszynneli walcowa-- - - , , » - - przy staUwych mastynneh walcowa­tych, urządzono ukosno zamiast prostego wyżtô iemia, kUre powodtja o wiele większy wydatnoś .̂ "
L o h m a n n  dc. L e y e r ,  we Wredni I. Elisabethstrssse 18

Bilety wizytowe! • I

Kl as k 7.
Ds aabrcia w* flisikatb i i l l  I ,ald. w« L w • w I • a I n .  k n t k i n ,  apt. psd 

fr«r slisr Krakswsklsj. Nnleiy wrraśsłs bąlad .Olsjka taalnsw«(«srebrajm irlm, Boras.
M O M O H  M O I O O H I M M N  N O N M  • •

l t t o g r a f o w a n e
100 sztuk .  ̂ . 1 zł. 15 ct. 
50 sztuk . . . .  85 ct. 
wraz z  przeeełką pocztową. 

Zamówienia za pomocą przekazu 
pocztowego. 3 - 3

II . Mar.”

Krople amerykańsKie
E L IK SIR  od bolu  zęDOi 
lipolita Majewskiego e Warszawy 
Łatwość użyeia i natychmiastowy skn- 

tek. oto cechy 1 wydatniająee krople po- 
wyisze i eliksir. Krople te Wyszczegól­
nione zostały M kilka wyttawaeh świa­
towych plerwszemi eg .c ii jakoteż na 
irys ta wie lwow»k*e. r. 1877, 00 dajo naj­
lepszą gwarancję, ił są słoilona z pier­
wiastki..............................

tinowogo A

Płaszcze na deszcz z gunti
dla wojskowych,

stosownie de praepiaów srobione i płachty obozowe, (na żfdanio uioże byd za- 
ptnta zarządzona w komisji umiferiaowania) tndiiea surdnty Bn dcsiea dla cy­
wilnych i płnsceao a knpusami, Satuka po 7 zł. dostarcza
J. N. Schmeidler, Grummifabrik we Wiedniu, 

Centrale : VII. Stiftgasue Nr. i r  ,
F ilia : I. Kohlmarkt Nr. 5. 3551 11 ~ 18

Celdm wydzierżawienia pra 
wa propinacji miejskiej na ozas 
trzyletni od 1. stycznia 1879. do 
31 grudnia 1881. odbędzie się u 
kancelarii urzędu gminnego n a  
dniu 23. października 1878. 
o godzinie lOtej przed południem 
publiczna licytacja.

Za cenę wywoławczą postana­
wia się dotychczasowy czynsz ro­
czny w kwocie 9.750 złr, a. w.

Ubiegający się o powyższą 
dzierżawę mają w dniu wyż wy­
znaczonym zaopatrzeni w zakład 
kwotę 975. złr. a. w. wynoszący, 
w kancelarji nrzędti gminnego się 
z jłosić gdzie tymże dalsze warun 
ki licytacyjne przed licytacją ogło­
szone zostaną. 3827 3 - 3

Z w ierzch n o ść  g m in n a  k r . 
w o lnego  m ia s ta  

Trembowla dnia 30 września 1878 r

łów niesuouiiwyi , a uśmierzając
każdy ból zębów kyrobiły sobie prawo 
obywatelstw prawie w eałym iwieeie.

Ceny są stałe, ja  flasaeeakoeh wyra­
żone, kupować je  r  aa po eenie: pu­
dełko po ał. 3, 2 i 1.50. E 1 i x i r flakon
po ał. 3, 2. Pojedynczy środek 70 ot.

SKŁAD główny we LWOWIE w 
Braei Łazowskich pod Jeleniem w Ry 

idzieź w Sądowej Wis: 
jęękisgo, w_ Brzeżanach 
skileisgo, w Chodorowie wap:

apt B. Dębiń- 
J 8trenera.

Fierwszs nagrody 
3 medale złote. Uwieńczone nagrodami | aPS ^ i S S  !

priez Vya. cos. król. rządn _ _  wyłąez. uprz/iilejowane 
w I• I o k r o t n i s  w y p r ó b o w a n a  *<gp* I j s d y n l i  n i e z a w o d n i

PRZYMLYKAPŁA na PRZEOliąG POW IETRZA 
d o  d r s w l  i  o k i e n ,   ̂A

a baw łuy, polaklerawans, w kelorz* białym i dębowym, jprzrdai* lę po najtań­
szych esnaeh, a to: 3492II 2— 10
Cena białego cylindra dc okna 6 ct za met' *
Cena koloru ozerwono-bruiutHego i dębowego eyhndra uu okna 6 et. sa meter, 
Cena białer cylindra do drawi 7*/, i i3 et. za meter,
Ceua eylii . . .  nora ezerwono brunatnego dębowego da dr*» i 9 i 14 et. za meter. 
Zaopatrzeni#okna śre luiej wielkości w walk Białego koloru rypad- najwyżej 50ct 

Zamówienia z prowincji w wielkich i drobnych ilość .ach załatwiają się jak 
najszybciej. Dprasr- się podawać przy zamówienia liczbę okien i drzwi celem 

iłau................................................... ~ ' ' ............przesłania odpowiedniej ilości w łków. Do każdej przesyłki dołącza, się zawaz 
drukowana instrukcja, podług której każdy może je sam przytwierdzić do drzwi 
i okien, tak, że bynajmniej nie przeszkadzają otwierania lab zamykaniu takowych. 
W e  W i e d n i u  Koloioratring Nr. 13 w c. k. nadwomum składzie fabrycznym.

J. P0PELARZ
k. liwerant nadworny przymykadeł 

od Drzeciągn powietrz?,.
Ochrona przeciw 

zaziębieniom.
Największa oszczę­

dność drzewa.

Ceny staników & 10z3 : w 
Centurc po 6, 8, m do 1_"?

Przy zamówieniach listowych npra za się 
o przysłanie miary w centymetrach : 1. 0- 
bjętość piersi i grzbieta podramionami wzię­
ta, 2 objętości I . jiii, 3cia objętości bioder, 
4ta dłngc ji od mieisca podramionami do 
kibici. Miarę należy brać po Snkni.

Kantor wymiany
e. k. uprzyto. galic.

akcyjnego Bi nku Hipotecznego
kupuje i  sprzed 9

w s z y s t k i e  e f e k t a  1  m o n e t y

cod warunkami najprzystępniejszeui.

« • ) .  L I S T I T  h i p o t e c z n e
ktAe według p rr-a  z dnia 1. lipca 1868 Dz. P P , 1 AXVITT. N. 93 , 
i najw. poet,- * dnia 17. grndnia 1871, mogą być n łyts do lokowa­
nia kapitałów funduszowych, pupil mych, k&neyj małżeńskich wojsko- 
wyci, aa kaucje „uibowo i wadja — są w tymio kantoi *  do u b ycia .

Wszystkio polecenia c prowimcji wykonują się bszwłocznii
po kursie dziennym, bsz doUczsnia prowizji. 3733 4— f

Haarłemskie CBitJULKI kwiatowe
Hyaeynty, Tnlipatty, Lilie, ©ladiole itp.

saknpiou# osobiście w Haorlemio otrzymał znaczny transport w doborowych gatnnkaeh i poleca takowe w 
r  ielkim wyborze tndzlaż

Ś w i e ż e  n a s i o n a  a  n o w e g o  z b i o r u  po bardzo miernych cena b. 
JKS** B U K IE T Y  i  W IE L C E  św ie ż e  i  z a s u s z a n e  najnowszego gustu. «

SZPA RA G I olbx 7n..£  E rfu rtsk ie  
D R Z E W K A  OW OCOW E 1 K R Z E W Y , TR U SK A W K I* P O Z IO M K I

i  w s z e l k i e  r o ś l i n y  p o  m i e r n y c h  c e n a c h  poleca wyłącznie i specjalny

w c L W O W IE
gm .snu Banku hipote 
i ego pl. Halicki 1. 15

Główny skład nai on dla Galicji i Bukowiny

Teofila Łąckiego w  C zern iow eaeh
nlica Ruska.

utrzymuje też
P a » r  i k ó r z a n e  b e l g l j s k L  i  n a r  l a n n e  do maszyn w najlspszej jakości i w różnych 
szer ikoociacl JBnndyr d o  p o d r ó -1 ,  s u k n a ,  k o c e  na konie czysto wełniane wyrobu z dóbr 
Jeręo Eksc. Alfr. hr. Potockiego.

Cenniki «a żądanie -di franćo.

w  - t.
wyrobu z dóbr g  

8801 8—3

ł&aasom WMwiiiiisniiiiia ni cuówJup

Paryzkie i wiedeńskie meble
b a r d z o  e l e g a n c k i e ,  t r w a łe  i  t a n i e .

J .  G. 4* Ł .  JFrankl, stolarz i tapicer,
magazyn założony r. 1835, odznaczony 10 medalami, 

w e W i e d n i n ,  L e o p o l d s t n d t ,  O b e r e D e n a n s t r a m n  W r. 9 1 .
obok Schóllerbof.

Ilustrowane cenniki za nadesłaniem 2 zł. 8555 2 0 -5 2
O I M M M M M O — M  W l l t l l  M M O I O M M W

S Y R O P
C H I N Y ‘ Z E L A Z A

C R I H I U L T  e t  C l e ,  Aptekarzy w  Parytu,
8, ulica Vivienne.

Jest to asisUnlejszy środek tonloznj, j*M posiada sztuka nka, wimacal i isrpane 
organlzinj I zasila krew zubożałą. Zalecany przez najznakomitszych lekarzy, skut..u]e prze­
ciw blsdsczee, wycieńczeniu, nieregularności petyodycznye/1 odpływów pob<: ga tym 
pwaltOT boletdom żołądka którym kobiety prhu-cza tak cząsto podlega 'rzjklada
się do rc 'ołu organizmu młodyob panienek, pobudza apetyt, uUtw i trawiei l, przepis 
się dzieciom lymmtycznym, powraca ciału świeżość 1 jędrnośc i 'i naturalną.

Dla uniknlenla licznych (alszertw i naśladownictwa, żądać aby stempel rządowy francu . 
koloru niebieskiego, stósownie do prawa z 26 Listopada 1S7J, mnka fabryczna 1 oodpir
KftlMA,DLT ot CÓMP. znajdowały się na jedn»j i

Dostać można w głównych tekach w POLSCK
kieele.

1 w AUSTRYI.

Skład w»ę' Lwowie w ipt. pp. P. Młkc'ncha, Zyg. Ruckera i J. Beiaera.

K a p r o iz e n te .
Wszystkich tych P. T. panów Laudlujących drzewer w m o n a r c h ia  

A u u tr o > w ę j,., któiym rie doręczono specjalnego zapro'zenia z powodu i  ~l- 
mnienia ul u.oWiadomego ich1 mieszkania, zaprasza się nińiejszen na odbyć (it* 
mający dnia 3 1 . p a  sd zlor in ik i) 1878 we W i e d n i a ,  w i'al: hotelu „itr 
wcissen Ross' [Leo loldstadt] . ! '

wiec handluj ących dr^e wern.
Najznakomitsze firmy wszystkich krajów naszej monarchii uznał” waiaoi ■* 

tego Zgromadzenia.
Ponieważ na tern zebraniu rozbierane będą najżywote sjszc spra. , haudlu

drzewem, szczególnie ułożenie taryf, tak dla wewnętrznego jakoteż Lewnętrzajrc 
rucbn kolejowego, tudzież sposoby wprowadzeuia wsiechstronuej reformy rypadi 
we własnym interesie brać jak najżywszy udział.

Programy ozdawane będą n y  wstępie do sali tyns PT. właścicielom b n  
i-h pełnomocnikom, którzy przy wstępie na zgromadzenie zapiszą się nu list?lnb

ndziai biorących.
Wiedeń we wrześniu 1878.

Otwarcie o 10 godzinie przedpołudniem

E. Krandei y
l . J 8 t o » s - l m - H i m m e i  fr. 3

362! 1—1

Aa Quiaqaina et aa Gacao eombinfo
WINO ŚCIĄGAJĄCO-ODŻYWCZE BUGEAUD’A w połączeniu z Ghi- 

nin% i Cacao. Zwracamy uwagę lekarzy, chorych i wszystkich osób 
pragnących zachować zdrowie za pomocą tego preparatu, ktdr i po­
wodu swych własności terapeutycznych nazwany został: ŚClĄfiAJĄCO 
OŻYWCZYM. Przygotowany na winie hiszpańskiem wybornego gatunku, 
przyjemnego smaku, nadaje się szczególnie dla powracający©! mozolnie 
do zdrowia, dzieci wątłych, kobiet delikatnych, starców osłabionych 
wiekiem i niemocą, szczególnie działa pomyślnie w chorobach następu- 
jącyob:
NIEDOKREWNOŚCI, CIERPIENIACH NERWOWTtH, CHRunCZNEJ BIEGUNCE, OSŁA­

BIENIU PŁOOWEM, PRZEKRWIENIACH BIERNTCH, ZOŁZACH, SX( SUCI* W P* 
RTODACH POWROTU DO ZDROWIA PO CIĘŻKICH OORĘCZKACH.

WYSTRZEGAĆ SIĘ NALEŻ Y FAŁSZERSTW I  NAŚLA- 
DOWNIC

SKŁAD GŁÓWNI w .piece P. ŁEBEAULYA, 58, ulica Rćaumur, w PARTtl 
Dostać można we Lwowie, w aptece P. Mikolasc ą ; w KaAKOwr* 

w aptece P. Trauczyńskiego i w aptece P. Redyki.

foy i właściciele J , Bobrzański) i F  Groman.
mmuenemem .......... 5 a  rimmwrtiiiimisnr n'aaSSiwwtSiB rinTiUiTrr"

Odpowiedzialny redaktor Jan Dobrzański.
siwwiiii'iiiisiiii iiiiiiiiii>iiii iiiiiiisiii iiiiiiisiiiTriiT©© liii; w aSSm  m i ss*

7* drukarni g a z e ty  Narodowej*' poJ zarządem A. Bkerla


